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Wincenty STAWIŃSKI 


ORGAN PPS. 


Rok XXII 


Przewrót w Słowacji 


PAT. donosi: 
' W“ Pradze opublikowano weze- 
snym rankiem następujący komu- 


nikat urzędowy: 
„Ustawa konstytucyjna  czesko. 
słowacka o autonomii Słowacji i po- 
zorumienie z dn. 6 października 1938 
r. <zuwżrte pomiędzy reprezentanta. 
m różnych partii słowackich w ży- 
Male, zaakceptowane przez rząd cen 
pozy m znane jako „umowa żyliń. 
oraz umowa  pittsburska, na 
Siani Slowacy w walce o autonomię 
stale się powołują — podkreślają 
że Czechy, Morawy i Sło- 

tworzą wspólne państwo fede 
racyjne. 


„Przeciwko tym 

tnich czasach ed aneen w Slowa 
Z prof. Bela Tuka i szef propagan- 
dy rządu słowackiego Sano Mach. 
którzy opierając się na niektórych 
podejrzanych elementach wykorzy. 
śtywali słabość 1 niezdecydowanie 
ra rządu słowackiego Tiso * 
innych ministrów. 
. Propaganda ta skierowana prze. 
wko całości państwa  czesko-sło- 
wackiego osiagneła w ostatnich 
fmiach takie nasilenie, że rząd cen. 
tralny i prezydent republiki uznali 
za niezbedne interweniować, celem 
uratowania ducha | ważności praw 

© omii Słowacji. 
tego powodu ubiexłej nocy pre- 
źydent repnbiiki dr. Hacha usuną! 
re nowisk premiera rządu sło- 
wackiego dr. Tiso, ministra gospo- 
darki Pruzynsky'ego, min. komuni. 
„kacji i robót publ. Durczansky'ego 
min. sprawiedliwości dr. Vanco 


„Araz 
i gA ea wicepremier rzą- 


‘da: słowackiego min, Sivak został 
mianowany premierem, zaś min. 
'Stónlansky zachował tekę skarbu. 
Zmiany powyższe nie odnoszą się 
„do rzadu centralnezo, w którym na- 
„dal zastada minister rządu central- 
ne. 41 reprezentant rzadu słowackie. 
wo przy rzadzie centralnym dr. Si. 
dor. Równiaż nie zaszły żadne zmia 
ny w. składzie delarntów słowackich 
w. resortach wspólnych”, 
: W zakończeniu komunikat pod- 
krešła; iż powvższe zarządzenia 
prezydenta Hacha zmierzają jedy- 
niedo utrzymania jedności rept- 
Bliki czesko.słowackiej oraz do za 
pewnienia spokoju i bezpieczeń 


Roosevo'* interesuje | 
się Hiszpanią 


Do N. Jorkn przybył ambasa- 
dor Stanów. Zjedn. w Hiszpanii 


Bowers. który niezwłocznie udał | nów maszynowych. Po 


sie do Waszyngtonu, celem poin- 
formowania Prezydenta Roosevel- 
ta © obecnej sytuacji w Hiszpanii. 


L 


| wej brzmią jak następuje: 


Pierwsze oficjalne przyjęcie - 
u Papieża Piusa ‘Xil A 


stwa. Pońadtó urzędowe koła pra nia dji 
zaznaczają z naciskiem, łż|rządowe są strzeżone przez posté- 
rząd centralny nadal stoi na grun- |runki wojskowe. Oddziały wojsko 


skie 


Wszystkie budynki 


Sobota TI Marca 1939 
Cena numeru 10 gr. 


Orobse za wyraz gr. 15 


Nekrologi do 100 mm. gr. 


DZIAN 


PROLETARJUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW ŁĄCZCIE SIĘ! 


20, 
treść ogłoszeń 


4 


Warunki prenumeraty: w Łodzi : odnoszeniem do domu zł, 2.50 mle- 
sięcznie, na prowincji zł. 3, za zmianę adresu gr. 50 Cena ojłoszeń: 
1 milimetrowy przez jedną szpaltę (na stronicy 6 szpalt) w tekście gr 50. zwy” 
czajne gr. 40. 


ła wiersł 


powyżej 100 mm gr. 8). 
redakcja nie odpowiada 


Schacht ma znowu wystąpić w roli „cudolwórcy” 


Katastrofa finansowa Rzeszy 


Bojkot i akcja konkurencyjna mocarstw zabija eksport niemiecki 


Niezwykle ciężką sytuację go” 


cie autonomii Słowacji, czego do.|we otrzymały rozkaz pogotowia. | spodarczą „Trzeciej* Rzeszy oraz 
wodem — zdaniem tych kół — | Wczoraj przybył do Pragi prezy- | trudności na jakie napotyka ek- 
jest fakt, iż nowy premier dr. Si-| dent parlamentu słowackiego So- | sport niemiecki, można ocenić na- 


vak oraz dr. 
rządzie, źaś obaj znani są 
bezkompromisowi autonomiści. 


CO SIĘ DZIEJE 
W SŁOWACJI? 

W związku z nagłą rekonstrik- 
cją gabinetu Słowackiego oraz de 
monstracjami w Bratysławie, w 
kołach pośnformówanych twier- 
dzą, jakoby na zarządzenie rządu 
centralnego w. nocy mieli być are- 
sztowani: szef propagandy rządu 
słowackiego Mach, próf. Tuka 0- 
raz niektórzy przewódcy gwardii 
hlinkowskiej. B. premier Tiso ma 
znajdować się pod „nadzorem po- 
licji*. Twierdzą również jakoby w 


nocy „Gwardia hlinkowska* miała 
być w Bratysławie rozbrajona, W 
całym szeregu miejscow dojść 


miało do sporadycznych. „wysta: 
pleń „gwardii: „plinkowskiej*, które 
zostały stłumione. przez +wojskó-— 
Władzę wojskowe wydały niezbęd 
ne zarządzenia, ; celem Li 


„Sidor. pozostał w | kol, celem obrad z rządem czes- | wet według ostatnio opublikowa- 
jako | kim. 


nych statystyk oficjalnych. We- 


w 
ny dzi 
© przy 
Poissas : 
wojny w Hiszpanii. 
formacie są bezwzślędn 


msa — mają t 
v Szwańcarii rad m 


a 


POLLEN 


Alarm w Paryżu 


Niemcy mają zaatakować Holandię 


i Szwajcarię w ciągu bież. miesiąca 


„Journal des Débats” zamieścił zna” 

francuski Bernus alarmujący artykuł, 
owaniach „Trzeciej“ Rzeszy do ataku na 
bd 7 natychmiast po zakończeniu 
P. Bernus twierdzi, że jego in- 
ie pewne i wzywa 
Paryż do natychmiastowej akcji przeciwko przygoto- 
wywanej awantarze niemieckie 


ne zostaną kolonialne toszczenia Hitlera. Okupowa- 
| „ne maństwa mają być czymś w rodzaju zastawu. 
T 


Londyn í 


j. Niemcy — zdaniem 


ać okupację Holandii i ew. 
4, dopóki nie uwzślednio” 


dług tych danych eksport węgla 
kamiennego zmniejszył się od 1933 
roku o 21 proc. W przemyśle che- 
micznym, najważniejszym objek- 
cie wywozowym, eksport w 1938 
roku zmniejszył się w stosunku 
do roku poprzedniego o 13 proc. 
Największy jednak spadek ekspor 
tu zanotować należy w przemyśle 
włókienniczym. gdzie zniżka ek- 
sportu w r. ub. w porównaniu z 
1937 r. wyniosła 13 proc., a w sto 
sunku do 1933 r, aż 27 proc. 


Za główne przyczyny kurczenia 
się eksportu niemieckiego uważa 
„Deutsche Volkswirtschaft“  (na- 
czelny organ gospodarczy Rze- 
szy) bojkot, spowodowany propa 
gandą antyniemiecką, niepewną 
sytuację polityczną oraz walkę 
konkurencyjną na rynkach świa- 
towych, Dziennik przywiązuje pe- 
wne nadzieje do mających nieba- 
wem rozpocząć s'ę niemiecko- an- 
gielskich rozmów gospodarczych, 
przewidujac możność podniesienia 
eksportu niemieckiego w obrotach 
handlowych z dominiami angiel" 
skimi, a więc z Kanadą, Australią 


-Francja oddaje flote republikańską gen. Franco 


lalki w Madrycie 


trwały jeszcze przez cały dzień wczorajszy 


PAT. donosi.. z Madrytu: 

Ostatnie wiadomości o przebie- 
gu walk pomiędzy zbuntowanymi 
oddziałami. komunistycznymi a 
wojskami! Rady . Obrony. Natodo- 
w 
czwartek około godz. 21 w cen: 
trum Madrytu słyszano: odgłosy 
gwałtownej walki ogriowej—Sty- 
szano liczne wybuchy granatów i 
intensywną afr z karabi- 
kilku mi- 
nutach intensywnego „ognia żapa- 
nowała cisza, podczas której roz- 
legł się za Few głośni- 


J niemieckiej 


„ków radiowych głos, wzywający 
buntowników do poddania się. W 
ciągu nocy  san:tarjusze” -udzielili 
pomocy rannym, przewożąc ich Z 
ulic: do szpitali, W ciągu nocy wal 
ki nie wznowiły się, mimo, iż” te- 
go powszechnie oczekiwano. Siy 
szano jedynie. odgłosy odległych 
wybuchów, co wskazywało na kon 


tynuowanie działań, majacych na 
celu likwidację komunistycznych 
ośrodków Oporu na przedmieś- 
ciach. 

"Około godz. 22-ej opublikowano 
komunikat głównej kwatery wojsk 
Rady Obrony Narodowej, iż naczel 
ne dowództwo zbuntowanych od- 
działów poddało się. 


Roszczenia Rzeszy 
do... Antarktydy 


“Minister "spr. "zagr. Norwegii 
prof. Koht złożył za pośredni. 
ctwem norweskiej agencji, . tele- 
graficznej oświddczenie w spra- 
wie . rewindykacji 
odnośnie części terytorium an- 
tarktycznego, które wedle opinii 
nie były odkryte 
przez Norwegów. Koht twierdzi, 
iż wręcz przeciwnie wspomniane 
terytoria zostały odkryte przez 
Norwegów, czego dowodzą mapy 


i dokumenty. Min. Koht oświad- 


czył, iż ekspedycja norweska od- 
kryła wspomniane terytoria 14 
stycznia b. r+ podczas, gdy: ekspe- 
dycja niemiecka wyruszyła z Ham- 


niemieckich, |burga 17 grudnia 1938: r., wobec 


czego nie mogła ekspedycji nor- 
weskiej wyprzedzić. W zakończe- 
niu min. Koht zaznaczył, iż pro- 
klamotwanię; suwerenności norwe» 
skiej nad wspomnianymi teryto- 
riami antarktycznymi zostało u- 
czynione: twe -właściwej formie 
prawnej, 


Przyszły Sejm belgijski 


będzie rozbity na Walonów i Flamzndów 


Wybory w Belgii przeprowadzo 
ne zostaną pod hasłem autonomii 
kulturalnej Flandrij i dlatego 


też 
'po raz pierwszy nadadzą przyszłe: 
mu parlamentowi wybitny charak 
ter narodowościowy, Do chwili o- 
/beenej różnice te można było go- 


dzić ze względu na to, iż każda z 
tak zwanych: partii tradycyjnych, 
a mianowicie. katolicy, socjaliści i 
liberałowie posiadali zarówno de" 
putóowanych flamandzkich, jak i 
walońskich. 


| 


FLOTA REPUBLIKAŃSKA 

BĘDZIE WYDANA GEN. FRANCO 

Generalny rezydent Francji w 
Tunisie Labonne złożył następu- 
jące oświadczenie wobec przed- 
stawic'eli prasy: przyjęliśmy w Bi 
zercię flotę hiszpańską, która szu- 
kała schronienia w Tunisie, Okrę- 
ty te należą do gen. Franco, jeste. 
śmy ich depozytariuszami. Załoga 
tych okrętów oraz uchodźcy będą 
mogli powrócić do Hiszpanii, lub 
pozostać w Tunisie zależnie od 
ich woli, narazie zaś winni podpo 
rządkować się zarządzeniom, wy- 
danym wspólnie przez władze tu- 
netańskie i francuskie. 


na wystawie automobilowej w Berlinie 


i Nową Zelandią, jak. również z ko 
loniami brytyjskimi: Afryką. Zas 
chodnią i Indiamt (Chamberlain— 
jak zwykle — ma ratować Hitlera 
przed katąstrofą). 

W związku z wysiłkiem czynia” 
nym przez Rząd Rzeszy čelem po” 
większenia eksportu niemieckiego, 
mówiąc również w Berlinie a tym, 
że dr. Shachtowi powierzone ma 
być specjalne zadanie przeprowa» 
dzenia kampanii w  poszczegół. 
nych krajach europejskich, celem 
ułatwienia eksportu niemieckiego: 

W związku z niepomyślną sytu* 
acja eksportu niemieckiego, która 
wyraziła się deficytem biłansu hat 
dlowego za 1938 r. w kwocie 430 
miln, RM., punkt ciężkości wysił* 
ków rządu niemieckiego kieruje 
się do ułatwienia obrotów handla 
wych, w pierwszym rzędzie z Et. 
ropą południowo - wschodnią ©6* 
raz krajami Ameryki Południoweł. 
Na obu tych terenach natrafia Rze 
sza na bardzo silna konkurencję 
angielsko - francuską oraz -na sil. 


*|nie zorganizowany bojkot gospo* 


darczy towarów niemieckich. 

Pomimo pewnych nadziei, zwią 
zanych z zapowiedzianym przyja- 
zdem Ashtona Gwatkina do Berli- 
na, zdają sobie w Niemczech spra 
wę z trudności, na jakie rokowa* 
nia angielsko - niemieckie nape- 
kają. Nie przypuszczają też, by 
rozmowy te doprowadziły do: za- 
warcia nowego układu handlowe- 
mo W każdym razie przeprowa- 
dzona dyskusja może wvwołać pe 
wne odprężenie na odcinki- nie: 
mieckiego handlu zagranicznego. 
Dla bankrutującego  gospodarst- 
wa i to dobre. 


| ads aa 


Rozsirzelony 
za szpiegostwo 


PAT. donosi: 

Dnia 7 b. m. został skazany na 
karę śmierci przez rozstrzelanie 
za szpiegostwo na rzecz jednego 
z państw ościennych, kapral rezer- 
wy S'omski Antoni, listonosz z-za 
wodu, urodzony 25 lutego 1907 r. 
Wyrok wykonany. 


AC TORZE WE W W WEN Str. 


W Paryżu, na Kubiel w Kanadzie! © polskiej armii 


? 


nie ma miejsca dla whodźców hiszpańskich 


Rząd francuski poświęca w dal- 
szym ciągu wiele starań załatwie- 
miu problemu uchodźców hiszpań 
skich. Władze francuskie wydały 
zakaz przebywania uchodźcom 
hiszpańskim w Paryżu oraz jego 
najbliższych skolicach. 

Francuskie ministerstwo spraw 
zagranicznych uczyniło demarche 
u rządów Brazylii, Argentyny, 
Chili, Urugwaju, Peru, Venezueli, 
Kuby, Meks,ku, Kolumbii i Ka. 
nady, prosząc je o wpuszczenie na 
swe terytoria pewnego kontyngen- 


Tow. Kwap'ński 


WARSZAWA, (PAT). Prezes 
Rady Ministrów i minister spraw 
wewnętrznych, generał Sławoj 
Składkowski, przyjął dn. 9 b. mt. 
prezydenta m. Łodzi, tow. Kwa- 
pińskiego. 


tu uchodźców hif dafiskich, Rzą- 
dy Brazylii, Argetityny, Kanady 
i Kuby odpowiadaśajy odmownie, 
powołując się na panujące w kra- 
ju bezrobocie. 

Rząd argentyński wyraził jedy- 
nie gotowość wysłania do Francji 
dla uchodźców hiszpańskich za. 


tale brytyjskiej polityki zagraniiznej 


‘Anglia nie bierze poważnie fószczeń Włoch i Niemiec . 


pasy żywności. Inne rządy odpo- 
wiedziały, że mogłyby wpuścić na 
swe terytorium jedynie bardzo nie 
znaczną liczbę uchodźców i to 
przy przeprowadzenin ścisłej se- 
lekcji. Kandydatami na wjazd do 
tych krajów mogliby ewentualnie 
być jedynie robotnicy rolni. 


Z najmiarodajniejszego źródła” wania jej, ten bardzo * poważny 


brytyjskiego, udzielono prasie sze; 


regu wyjaśnień, dotyczących ce" 
lów brytyjskiej polityki zagrani- 
cznej w najbliższej przyszłości. 
Ze źródła tego stwierdzono, iż 
wojna domowa w Hiszpanii do- 
biega końca, a z chwilą zlikwido 


Maski gazowe 


dla ludności Paryża 


Władze przystąpiły do rozdawa. 
mia masek przeciwgazowych ala 
lydności cywilnej Paryża. Wiele 
organizacyj społecznych í prasa 
już od czasu krvzysu wrześniowe- 
go wyrażało życzeni zaopatrzenia 
ludności w mask: ochronne. Maski 
te w tym okresie otrzymały jedy- 
nie urzędy państwowe, straż po- 
żarna i policja. 

Obecnie rozdawnictwo masek 


które zostały wylosowanę. Inne o- 
kręg: będą otrzymywały maski ko- 
ejno — tak że ostatecznie cała lud 
tość Paryża zaopatrzona zostanie 
w maski gazowe w clągu 6 miesię- 


cy. 

Maski są rozdawane tylko oby- 
watelom francuskim i to niepodle- 
gającym mobliizacji. Jedyny wyją 
tek zrobiono dla studentów cudzo 
ziemców, studiujących w Paryżu. 


objęło tylko 6 okręgów paryskich, | Maski są rozdawane darmo, 


momeńt  zadrażnienig* w- stosun- 
kach międzynarodowych  odpad- 
nie. Następnym etapem powinno 
być doprowadzenie do porozumie 
nia między Francją a Włochami. 
Zdaniem miarodajnych kół brytyj 
skich, nie należy brać zbyt poważ 
nie żądań, wysuwanych przez in- 
spirowaną prasę włoską, zwła” 
szczą, o ile dotyczą one Sabaudii, 
Nicei ł Korsyki. 


Według poglądów  miaroda$", 
nych kół brytyjskich, zagadnienie 
włosko = francuskie sprowadza się, 
do trzech punktów, a munawi] 
Dżibutti, Suezu ł Tunisu. Sprawa | 
zaspokojeńia potrzeb wióskich w | 
Kanale Suezkim nie nastręcza w 
ogóle trudności — tak, że właści- 
wie punktami spornymi są jeđy- 


A ui 


wypowiada się prasa angi<lska 


Prasa angielska zaczyna przeja- 
wiać wyraźne zainteresowania si- 
łą zbrojną Polski. O armii pol- 
skiej obszerny artykuł zamieścił 
„Manchester Gnardian*. 

Zorganizowanie silnej armii — 
pisze dziennik — jest bezwątpie- 
nia jednym z największych osią: 


wówćżas nastąpi pora właściwa 
dła rozpoczęcia akcji na rzecz o* 
graniczenła zbrojeń. O ile akcja 
tasie powiedzie i ograniczenie 
zbrojeń, chociażby w skromnych 
ramach, zostanie osiągnięte, bę- 
dzie to hasłem powrotu zaufania 
we wzajemnych stosunkach euro" 
pejskich. 

Miarodajne koła brytyjskie nie 
traktują zbyt poważnie rozmai. 
tych propagandowych wystąpień 
zę strony Nłemiec, nie uważając, 


gnięć Polski w ciągu 20 lat jej 
istnienia jako miepodległego pań- 
stwa. Materialnie i moralnie ar- 
mia polska jest dziś daleko po- 
tężniejsza miż kiedykolwiek była 
i może być bez przesady zaliczo- 
na do najlepszych współczesnych 
armii Europy, 


aby artykuły, w inspirowanych 
przez ministerium propagandy 
dziennikach, a nawet wynurzenia 
samego ministerium propagandy 
miały być poczytywane ża mia- 
rodajny wyraz istotnych  poglą- 
dów i zamiarów Rządu Rzeszy. 
Rząd brytyjski przywiązuje dużą 
uwagę do podejmowanych obec" 
nie kroków w kierunku gospodat 
czej współpracy z Niemcami, wie 
dząc w tym właściwą drogę zbli- 
zenia między obu rządami. 


| 


amięć Rosinski i Lalapetie a 


motywem postępowania St. Zjedn. 


W związku z egromnym napły- 


nie Dżibuti | Tunis. Miarodajne |wem b. ochotników, którzy, opuś- 
sfery brytyjskie nie wątpią ani na ciwszy potajemnie Amerykę, brali 


chwilę, że spór ten da się załago- | 
dzić i że znalezłona zostanie pła* 
szczyzna porozumienia. 

Gdy nieporozumienia włosko- 
francuskie zostaną zlikwidowane, 


-Walki w Madrycie 


Rada Obrony Narodowej oparowała sytuacje 


„Union Radio“ madryckie ogło- 
siło o godz. 14,45 komunikat szta- 
bu generalnego, donoszący, że 
wojska wierne Radzie Obrony 
Narodowej odniosły szereg zwy- 
cięstw. Dwie kompanie zbunto: 


Ginie. rt raty 


człowieka 


W pobliżu Satmara (Rumunia) 
wściekły wieprz rzucił się na 
pasterza, George Kraijnika, prze: 
wrącając go na ziemię i tratując 
kopytami, Na to całe stado rząci- 
ło się na leżącego, już nieprzy- 
tomnego pastacha i w kilka chwil 
rozszatpały go na kawałki. 


wanych żołnierzy przeszły na stro 
nę Rady Obrony. Wszystkie uli- 
ce Madrytu zostały ohsadzone 
przez wojska rady. Ćzołgi patro. 
lnją ulice, a wszystkie gmachy u- 
rzędowe są obsadzone przez woj- 
sko. 


Według wiadomości, otrzyma: 
nych w kwaterze głównej, bunt 
komunistyczny wygasa, ą ż dru- 
giej strony Rada Obrony Narodo+ 
wej postanowiła użyć najbardziej 
urastycznych środków dla stłamie 
nia buntu. W ciągu przedpoła: 
dnia trzy eskadry samolotów bom 
bardowały „dzielnicą Chamartin 
gdzie zgromadziły się większe 
oddziały komunistów, Bombow. 
ce zrzucały wyłącznie małe bom: 


by o niewielkicj sile wybuchowej, 
chego oszczędzić ofiar: 


Z frontu Lewantu został odwo- 
łany jeden + korpusów celem 
wzmocnienia sił gen. Miaja w Mas 
drycie. Korpuą ten został "żyty 
przeciwko zbuntowanym c. Jziae 
łom komunistycznym, które opa» 
nowały drogę Walencja — Madryt 
w odległości 10 km od Madrytu. 

Akcja wojskowa na północnym 
przedmieściu Chamartin prowa. 
dzona jest w dalszym ciągu. Na 
przedmieściu tym komunistyczny 
komitet rewolucyjny uwięził licz- 
nych zakładników, a wśród. nich 
wielu dziennikarzy  ropublikań: 
skich. Po południu w centrum 
miasta panował spokój. 


udział w wojńie hiszpańskiej po 
stronie wojsk republikańskich, 
„Chicago Dailly Tribune“ zwra- 
ca uwage, iż repatrianci ci cieszą 
się w Stanach supołną bezkarno- 
ścią mimo istnienia formalnego 
dee poświejijw aa Go si 
sku, przewi go karę do 3 lat 
więkiania: lins amerykańskie 
znajdują wyjście z tej sytuacji w 
terń sposób, że przyjmnją brak 
dowodów na ta, iżby zaciąg do 
wojsk hiszpańskich miał się od- 
być na terytorium Stanów. 
Trudniejsza jest natomiast oko» 
liczność składania obowiązującej 
przy, odbiorze paszportu zagra- 
nieznego przysięgi, iż posiadacz 


jego nie wstąpi za granicą do 
żadnej obcej formacji wojskowej. 
Za przekroczenie tego przewidzia« 
na jest bowiem kara więzienia do 
2 lat i grzywną do 5.000 dolarów. 
Mimo to sądy amerykańskie mie 
zastosowały dotąd żadnego z tych 
przepisów, gdyż -~ jak tłumaczy 
pismo — „Amerykanie, zalicza ję 
cy do swych najdumniejszych 
wspomnień historycznych udział 
w amerykańskich walkach wolno- 


ściowych. zapalonych obcokrajow». 


ców tej miary, eo Francuz — Las 
fayette, co baron von Stenden lub 
Poluk — Kościuszko, nie mogą 
u siebie karać tych, którzy rów» 
nież za swój obowiązek uważali 
niesienie pomocy demokratycznej 
Republice, gdy została znienacka 
napadnięta”. 


Flota wojenna Anglii w Gibraltarze 


Odpowiedź na blokade faszystowską 


We czwartek, w godzinach po- 
południowych przybyło n'eoczeki 


mawiają udzielenia jakichkolwiek 
szczegółów, 


Jako państwo kontynentalne, 
pozbawione maturalnych granie 
oraz nie mające żadnych specjal- 
nie silnych fortyfikacyj, Polska o- 
parła swoją armię na dwuch głów 
nych broniach: piechocie i ka- 
walerii, które tworzą podstawę 
jej siły wojskowej. W przeciwień- 
stwie do wojska brytyjskiego i 
francuskiego, kawaleria zajmuje 
bardzo doniosłą pozycję w pok 
skim systemie militarnym. 


Część polskiej armii jest świet- 
nie zmechanizowana, lecz jako 
całość wojsko polskie nie jest 
przemechanizowane: Poza jedno 
stkami armii regularnej Po 
ma równieź silne oddziały pomoc- 
nicze, które znane pod różnymi 
nazwami i służące oficjalnię rót- 
nym celom, tworzą część polskiej 
siły zbrojnej. Dziennik oblicze wy 
ćwiczońne rezerwy polskie mæ 
mniej więcej 4 - pół miln. ludzi, 
zaś w czasie wojny Polska — zda- 
niem dziennika — może zniobi- 
lizować 6 do 6 i pół miln. lodzi. 


Co do siły polskiego lotnictwa 
— brak oficjalnych danych: Te 
gałąź polskiej obrony jest w wię» . 
kszym stopniu niż inne otoczona 
tajemnicą, Ogólnie uważane jest, 
że Polska posiada przeszło 2.000 
samolotów, a szereg polskich fa» 
bryk pracuje w dzień i w nocy, 
produkując setki samolotów mie» 
sięcznie, 

Wiara we własne siły, spraw- 
ność, patriotyzm i moralne waf- 
tości polskiego żołnierza napawa 
całkowitą ufnością Polaków. Po- 
lacy chlubią się swoją armią. Jest 
ona dla nich symbolem ich nië- 
podległości. Polacy zawsze dobrze 
się bili, zajmując słusznie w tym 
względzie pierwsze miejsóć wóród 
słowian. Dzisiaj, zaznacza się teji- 
dencja, aby uczynić z» mich rów. 
nież inteligentnych żołnierzy, a 
także zarówno oficerów, jak i ax 
regowców, zaopatrzyć w wiedzę, 
konieczna w nowoczesnej wojnie. 
Tylko ciężka praca intelektualna, 
przymioty i świetne prowadzenie 
się może ułatwić a: si 
gnięcię wyższego szczebla. 
cja materiału hadzkiego, zwławe 
cza jeśli chodzi e wyżeze rangi, 
jest nadzwyczaj skrupalatna. Je- 
dnakżę polscy dowódcy uwałsją, 
że w wojsku panuje duch demo» . 
kratyczny. Masę armii polskiej 
tworzy dziś już nie szlachta, lees 
synowie chłopów, którym daje się 
o wiele większe możliwości r 
ścia do wyższych stopni, an 
niegdyś. (PAT). 


wanie do Gibraltaru, kilka btytyj | emma. 


skich okrętów wojennych, które 
brały udział w kombinowanych 
manówrach floty atlantyckiej. za- 
łodze nie pozwolono wyjść na ląd. 

Okręty mają w nocy ruszyć w 
kierunku wschodnim, 


budżet Państwa na plenum Senatu 


(DALSZY CIĄG DYSKUSJI CZWARTKOWEJ). 


ZA DUŻO NIENAWIŚCI 

Sen. Dębski powołuje się na sło 
wa marsz, Piłandskiegoo tym, że 
za dużo nieprawości w Polsce i 
powiada, że jest za dużo nienawi- 
ści, za dużo moralnej banicji. Na» 
leży dążyć do znalezienia punk- 
tów stycanych w społeczeństwie. 
Sen. Godlewski przemawia prze- 
ciw parcelacji. Radzi zagospoda: 
rować nieużytki, b 

SPRAWY UKRAIŃSKIE 

Sem. Tymoszenko apeluje do 
Rządu o utworzenie centralnej 
komórki przy Rządzie, któraby 
koncentrowała wszystkie sprawy 
ukraińskie, 

Sen. Tworydło pó omówieniu 
spraw ukraińskich i oświadcze 
niu, że nie widzi a czynników od» 
powiedzialnych polskich chęci 
naprawy tych stosunków, zapo- 
wiada, że senatorowie ukraińscy 
nie będą głosowali za budżetem. 

NARODOWA ZGODA 

Sen. Konrad Olchowicz oma. 
wią zagadnienie jedności narsdos 
wej i uważa, że tą jedność musi 
poprzedzić zgoda narodowa, 

Waśnie partyjne obciążają wszy 
stkich w jednakowym stopnia. Od 
powiedzialność spoczywa przede 
wszystkim na tych, którzy są u 
władzy i rękę do zgody wycią- 
$nąć mogą i wyciągnąć powinni. 


SZKODLIWE POMYSŁY 

Sen. Kobylański rozumie zjed- 
uoczenie narodu jako mohilizację 
wszystkich twórczych sił społe- 
czeństwa polskiego. 

Mówca powiada: 

„Niektórzy ludzie w obozie pro- 
rządowym myślą o załatwieniu spra- 
wy za pomocy” zniszczenia opozycji 
środkami mechanicznymi. Są to po- 
mysły szkodliwe, Wiara w wielkość 
Polski i praca dla Niej powinny być 
cementem, który stworzy zbiorową 
siłę”, 


GŁOS NARODOWEGO 
„SOCJALISTY* 


Sen. Hasbach (Niemiec) pom. 
in. powiada: 


Groźbami Í 


straszeniem 


„Nie jesteśmy intruzami, ani ot 
cymi agentami na tej ziemi. Jeśli 
się przyznajemy do ideologii haro- 
dowo - socjalistycznej, to dlatego, 
że wiąże ona nas z naszym wielkim 
narodem, ale potrafimy jednocześnie 
łączyć ten kierunek z lojalnością wo- 
bec Polski. Kwestia mniejszości nie- 
mieckiej jest zagadnieniem wewnę* 
trzno = politycznym, nie można jej 
rozwięzywać na podstawie wzajem- 
ności, Nic domagamy się prezentów 
dia gości, ale żądamy równości wo» 
bec prawa. Jeżeli chcemy stworzyć 
jednolitą organizację narodową == 
związek Niemców w Polce na wzór 
związku Polaków w Niemczech, to 
ma to na celu jedynie konsolidację 
żywiołu niemieckiego w Polsce, Nie 


| 
rodzin 


chce złamać strajk Vacuum Oil 


Niektóre rodziny strajkujących 
pracowników otrzymały listy, prze 
strzegające przed następstwami, 
jakie wynikną w razie przedłuża- 
nia się strajku, co zmusi firmę do 
zwolnienia z pracy strajkujących. 
Ojciec jednego ze strajkujących, 
dzierżawcą stacji benzynowej w 


Sosnowcu otrzymał podobnej tre-| 
ści pismo. 

Do strajkujących przybył nieja. 
ki p. Berenkopf w celu nakłaniania 
do zerwania solidarności, gdy wska 
ząno mu drzwi, opierał się czyn, 
nie, co spowodowało wyrzucenie 
go z lokalu, 


jest to przywiłejem, lecz prawem. 
Trudno jest wymagać zaufania od 
tych, których nie obdarza się zaufa- 
niem". 


Praemawiali jeszcze sen. Lech- 
icki, któty połemisował z Ukra- 
ińcami; sen. Rubinstein, który 
przemawiał przeciw antysemityz+ 
mowi, jako szkodliwemu rucho» 
wi z punktu widżenia polityczne: 
go i gospodarczego. 


BEZ WYŚCIGÓW 


Sen, Kamiński oświadcza: 


| „Uznaliśmy, że obecna ordynacja 


wyborcza jest wadliwa, Pracę nad 
jej poprawą O. Z. N. już rozpoczął; 
ale zgodnie x uświadczeniem Szefa 
Obozu nie ma zamiaru urządzać 
pod tyu względem wyścigów. Ist- 


niala możliwość zmiany ordynacji | 


wyborczej do Sejmu i Senatu nie 
tylko w obecnym Parlamencie. Mo- 
gli to zrobić zwłaszcza ci, co dziś 


stawiają terminy, co dziś nakłania- | 
ją do galopu, Tó, ĉo do nas należy , 


zostanie zrobione. Musimy się je- 
dnak zastrzec przeciw łączeniu spra- 
wy zmiany ordynacji wyborczej ze 
sprawą wyboru Prezydenta Rzeczy* 
pospolitej, 

Na tym dyskusję wyczerpano. 


Buty 


W Warszawie zatrzymano 
na Plavu Krasińskich przed bra» 
m, domu. Nr, 3 osobnika w hu» 
culskim stroju, którego wygląd 
wydał mu się podejrzany. Po wy* 
legitymowaniu okazało się, iż jest 
to Aleksy Hrycink, wieś Szczory, 
gm. Pistyn, powiat Kosów Hucul- 
ski, robotnik. 

Posterunkowy ustalił, iż w wa- 
lizce znajdują się buty, a w nich 
ukryte 
nych zapalniczek oraz ok. 100 ka- 


hucuła 


waze c. skladem przemytanych zapalniczek 


mieni do zapalniczek,  Hryciak 
zeznał, iż zapalniczki i kamienie 
nabył na placu Kertelego i miał 
zamiar przewieźć ten towar na 
sprzedaż do Kołomyi. 

Zachodzi przypuszczenie, że 
Hryciuk jest członkiem szajki 
przemytniczej, która przeimycany 
towar dostarcza do Warsząwy- 
Przeprowadzono go do komisaria- 
tu P, P. gdzie sporządzono pro- 


45 sztuk niestemplowa: | tokół. 


Tajemnice walizki p. Olesi 


zdekonsyirowała ciekawa policja 


Od jakiegoś czasu do policji 
zaczęły wpływać skargi kupców 
warszawskich ną nienchwytną „ło 
dziejkę, która dokonuje kradnie 
ży w sklepach. 


Złodziejkę njęto ma gorącym 
uczynku kradzieży sztuki mate- 
riału: Do sklepu Symchy Kirsz- 
feldowej, przy ul. Targowej 56. 
przyszła elegancko „brana kohie: 
ta i zażądała przedstawienia ma- 
teriałów, Oglądając «dateriały, ko- 
bieta położyła walizeczkę na kon- 
tnarze. 

Po jakimś czasie zamierzała o. 
puścić mer Ekspedientka stwier 
dziła brak sztuki materiału. 
„Klientkę* zatrzymano i polecono 
otworzyć walizkę. Kobieta uda- 
wała oburzoną i oświadczyła, 


walizki nie może otworzyć, gdłyż 
nie ma kluczy. 

Wezwano policjanta, który klien- 
tkę przeprowadził do komiee- 
riatu, W komisariacie wylegity- 
mowano zatrzymaną. Okazała się 
nią Aleksandra Sobiew, zamietz- 
kała przy ul. Machniewicza 11. 
Po oględzinach walizki stwierdzo- 
no, że ma ona zakonspirowaną 
ściankę, która przesuwa się i nie 
używając zamków z wierzchu tmo- 
żna wkładać różne towary do we» 
wnątrz walizy, 

Sobiew dotychczas nie była no» 
towana w kartotekach policyj- 
nych i pomysł jej używania walis 
zy przy kradzieżach był równieś 
nieznany dotychezas 


Endecja dawni 


Ewoluc 


Narodowa demokracja od roku 
1896 przebyła długą i ciekawą e. 
wolncję. Gdy czytamy pierwsze 
trtykuły i książki Dmowskiego, 
Balickiego i Popławskiego; gdy 
studiujemy dawniejsze programy 
stronnictwa, — widzimy jasno, że 
ideologia stronnictwa uległa du- 
żym zmianom. jeśli to można okre 
ślić, jednym zdaniem, stawała się 
CORAZ BARDZIEJ REAKCYJNĄ. 
Duży wpływ wywarł faszyzm, 
zwłaszcza jego hitlerowska od. 
miana., To. też rok 1933 (przyjście 
Hitlera do władzy) odegrał powa- 
¿ng rolę w dziejach endeckiej ideo 


Krótko mówiąc, stronnictwo sta- 
wało się stopniowo coraz bardziej 
ANTYDEMOKRATYCZNYM, 
KLERYKALNYM, ANTYROBOT- 
NICZYM; jeszczę w, okresie zabo- 
rów. stawało się coraz bardziej 
UGODOWYM. Ewolucja od progra 
mu, wydanego w 1897 r. do książ- 
ki p. Giertycha „O wyjście z kry. 
zysu* jest ogromna! P. Giertych 
znajduje się już pod sugestią hit. 
leryzmu. Naturalnie, różnice jesż. 
cze są — np. hitleryzm nie jest 
kierykalny i chętnie posługuje się 
„socjalną* demagogią; endecja 
natomiast stała się partią klery. 
katną i stoi na stanowisku niemal 
„czystego” kapitalizmu i walki z 
etatyzmem; ostainia praca prof. 
Rybarskiego „Idee Przewodnie” 
znowu silnie podkreśla koniecz- 
ność walki z etatyzmem (str. 194). 
Ale w wysunięciu na pierwszy 
plan antysemityzmu | w dużej 
mierze w dziedzinie ustrojowej 
endecja stała się pojętną uczenicą 

hitleryzmu. 

Spróbujmy naszkicować główne 
momenty tej ewolucji. 

UGODOWOŚĆ. W programie 
1807 r. idea niepodległości była 
głównym kryterium. Czytamy np. 
(str. 10): „Z naszego stanowiska 
wszystko, co zbliża nas dó tego 
celu, do niezależności politycznej, 
jest dobrym” itd. Ale już w pro- 
gramie 1903 r. („październiko. 

i”) wprawdzie czytamy (art. 

4), że osiągnięcie niepodiegłości=— 
to główny cel, ale ten program 
usilnie i kilkakrotnie zaznacza, 
że „stronnictwo bierze za punkt 
wyjścia swej działalności istnieją. 
ce stosunki i układ prawno-pań- 
stwowy i stawia sobie za cel zdo- 
bycie w każdym z trzech zaborów 
stanowiska, zapewniającego naro- 
dowi polskiemu możliwie najwyż- 
szą samodzielność narodową”. 
Jest to już program autonomiczny. 
Zresztą praktyka Koła Polskiego 
w Dumie jest znana. Tak z partii 
niepodiegłościowej endecja stawa- 
łą się (naturalnie przed wojną) 
partią UGODY, 

ANTYDEMOKRATYZM. Jesz- 
cze w programie z r. 1928 stronni- 
ctwo narodowe stało na gruncie 
umiarkowanej demokracji i wpro- 
wadzało do marcowej konstytucji 
1921 r. stosunkowo nieznaczne po- 
prawki. Obecnie — pod wpływem 
hitleryzmu — stronnictwo ogłasza 
demokrację za wymysł bolszewic- 
ki, żydowski i masoński. P. Gier- 
tych pragnie tajemniczego „ustro- 
ju narodowego”, ale nie mówi, na 
czym taki ustrój ma polegać, bo 
— powiada — masoneria może 
przeszkodzić jego realizacji (str. 
224 


KLERYKALIZM. Wi pierwszych 
programach znajdujemy pewne za- 
strzeżenie co do polityki kościel. 
nej. Np. w programie 1897 r. czy- 


a a ZŃ Z a NIC ZPPZ TO a a 


0D 2.300 LAT 


W roku 400 przed Narodzeniem 
Chrystusa napisał Hippokrates w 
swym Corpus Hipocraticum rozpra- 
wę o dziwnej epidemii, która nawie. 
dziła Małą Azję i Grecję. Wiemy o» 
becnie z objawów dokładnie 
autora opisanych, że była to szcze- 
gólnie niebezpieczna forma influ- 
enzy. 

W późniejszych wiekach pojawia 
się influenza wielokrotnie. W r. 1387 
opisał ją pewien lekarz z Florencji, 
k poszukiwał środków zwalcza. 
nia jej, lecz bez powodzenia, W r. 
1527 szalała w Londynie nieznana 
choroba, która według określenia 
pewnego dyplomaty była „najszyb- 
szą drogą do krainy cieniów", W r, 
1581 umierały w Rzymie od epidemii 
influenzy setki ludzi dziennie, a w 
kilka lat później powtórzyło się to 
samo w Pradze; lekarze zaś byli bez 


silni, 

I znów pojawia się zaraza w r. 
1675 w Niemczech, Francji i Anglii. 
W r. 1730 zaatakowany zostaje Nea- 
pol, po czym choroba rozpowszech- 


de nic. W „Myślach* Dmowskiego 


ja ideol 


tamy ostrzeżenie przed polityką 
hierarchii kościelnej ,która w dro- 
dze ugody z zaborcami nprzez 
błędną politykę" może sama że. 
chce uszczupiąć prawa kościoła.. 
W programie 1903 r. zastrzeżenia 
są jeszcze silniejsze: „należy prze. 
ciwdziałać (1) uzależnianiu na. 
szych spraw narodowych od wido 
ków polityki kościelnej“ itd. W 
programie 1928 r. żadnych żastrze 
żeń już nie ma. Dopiero PO zwy- 
cięstwie Hitlera następuje ciekawe 
zjawisko; endecka prasa (zwłasz. 
cza „W, Dziennik Narodowy”) nie 
chętnie pisze © prześladowaniach 
katolików w „Trzeciej Rzeszy“, 


ANTYSEMITYZM: ©! tu waha- 


nia są wielkie! W pierwszym pro- 
gramie (1897 r.) o Żydach w ogó 


— bardzo mało, np. na str. 225. 
W programie 1903 już Żydzi są 
podzieleni na 3 kategorie: wro- 
gich, obojętnych i przyjaciół, Czy- 
tamy o tej 3-iej kategorii (str. 9): 
„Jednostki z pośród Żydów, które 
przyjąwszy polską kulturę, bez za. 
strzeżeń łączą się z naszym spo- 
łeczeństwem w jego dążeniach na. 
rodowych „podzielając te dążenia 
nawet tam, gdzie idzie o ograni. 
czenie roli społecznej żywiołu ży- 
dowskiego — stronnictwo UWAr 


ŻA W ZUPEŁNOŚCI ZA POLA-|. 


KÓW, RÓWNAJĄC JE Z RESZTĄ 
RODAKÓW WE WSZYSTKICH 
PRAWACH I OBOWIĄZKACH", 
Co? — zmieniły się czasy i hasła, 
prawda? jeszcze w programie r. 
1928 Żydzi zajmują bardzo mało 
miejsca ;np. na str. 22 czytamy o 
konieczności „oddzielenia” żydowa 
skiej młodzieży w szkołach i o 
„itmerus clausus“. Ale to wszy- 
stkol DOPIERO HITLER dokonał 
zasadniczego przewrotu w ende- 
cji. Ta ZALEŻNOŚĆ OD HITLE- 
RYZMU występuje jaskrawo! U 
p. Giertycha kwestia żydowska! 
jest kwestią główną. żąda wypę- 
dzenia Żydów, odebrania im ma- 
jątków, ił tymczasem żepchnięcia 
do ghetta (str. 261). - 
' OBRONĄ KAPITALIZMU, Już 
wskazaliśmy, że stronnictwo stoi na 
kapitalistycznym stanowisku. Ksią 
żki prof. Rybarskiego są najlep- 
szym świadectwem. Niektórzy w 
ostatnich czasach (p. Doboszyń- 
ski) próbują reformować ten ka- 
pitalizm na sposób „tomistyczny” 
itp., ale istota kapitalizmu zosta-. 
je. P. Giertych wyraźnie stwier- 
dza, że najemni robotnicy będą 
istnieć zawsze. Ale ta endecka ©- 
brona kapitalizmu ulegała różnym 
fluktuacjom. Program 97 r. żąda 
na str. 12 „podporządkowania war 
stwom ludowym—innych warstw”. 
Natomiast program 1928 r. żąda 
zaprowadzenia (str, 24) „DŁUŻ. 
SZEGO. CZASU PRACY" — na- 
turalnie „celem dotrzymania kroku 
innym narodom w dobrobycie"... 
' Wystarczy. Wartoby zresztą je- 
szcze przytoczyć niezwykłe waha- 
nia w POLITYCE ZAGRANICZ. 
NEJ. Program 1928 r. wysuwa na 
pierwszy plan niebezpieczeństwo 
niemieckie. Ale po dojściu Hitie. 
ra do władzy p. S. K. zaczął do- 
wodzić, że Niemcom „brąk sił bio- 
logicznych (!) dla marszu na 
wschód. I dopiero po Sudętach, a 
więc od paru miesięcy zaczynają 
w „W. Dzienniku Narodowym” 
brzmieć od czasu do czasu nuiki 
antyniemieckie, 

Tę ewolucję endecji scharakte- 
ryzowaliśmy zaledwie szematycz- 


nia się stamtąd w zachodniej Euro- 
pie, W trzynaście lat później sroży 
się influenza w Mediolanie i Wene- 
cji 1 wówczas poraz pierwszy naz» 
wana została "e 


wii 
O EA SOLE: 


r. 1918, kiedy to na całym świecie 
zginęło 15 millionów ludzi. 

Od dwóch tysięcy lat dążyła wie- 
dza medyczna do wynalezienią środ- 
ka zwaiczającego grypę, aż wresz- 
cie Pfeiffer odkrył szalenie drobną 
bakterię, którą poczytywano za wia- 
cę choroby. Niestety 


przypuszczenia. i 


ej a dziś 


skich związków. zawodowych, ;a 


Ji, który w swej naiwności liczy! 


Franco. zarządził blokadę Rep;i- , Franco, mimo, że był uznany przez 
lulii hiszpańskieji Chce an wideł Niemcy i Włochy, W TEORII nie 


Sir- 3 


KS 


s. 
ogii 
nie. Czytelnikowi radzimy przyj- 
rzeć się jej bliżej! Bardzo cieka- 
we. Posuwa się — powtarzamy — 
w. kierunku coraz bardziej zdecy- 
dowanej REAKCJI. Zwłaszcza od 
chwili, gdy ideologia została w 
dużej mierze ZH/ITLERYZOWANA, 
Sygnał dał oczywiście Dmowski 
(w „Przewrocie”), a p. Giertych 
(i prasa endecka)  pówtórzył «i 
zwulgaryzował hasła swego wō- 
dza. 


Bez dysknsji a tylko po wysłu- 
chaniu referatów Senat przyjął 
następujące części budżętu: Pre- 
zydent R. P., Sejm, Senat i Najw, 
Izba Kontroli Państwa, 

BUDŻET PREZYDIUM RADY 

MINISTRÓW. 

„Po referacie pos. Bispinga, za- 
brała głos sen. Szelągowska, upo- 
minając się 0 kobiety w służbie 
państwowej, gktóre nie mogą osią 
gnąć wyższych: stanowisk. Mów- 
| ćzyni apeluje dò. p. premiera, aby 


pg 
AZYM ma być kiedyś twoj 


Budżet Państwa 


na plenum Senatu 


przy obsadzeniu stanowisk | przy ! 


udzielaniu awansów nię decydo- 


s$ 


„Chcemy przez powszechność ng- 
szego udziału w akcji na rzecz Fun- 


wała ani płeć, ani stan cywilny, | dusza Obrony Narodowej podkre- 


lecz kwalifikacje, przygotowanie 


„| zawodowe i wydajność pracy ja- 


ko jedynie słuszne. kryteria, 

Sen. Zmigryder - Konopka po- 
wołał się ną, deklarację złożoną w. 
Sejmie przez pos. Sommersteina i 
oświadcza 0 gotowości współpra- 
cy społeczeństwa `. żydowskie: dla 
wielkości Polski, 

Dalej mówca oświadcza: 


e-dziecko?: 


wybór zawodu jest swobodniejszy, gdy rodzice: 
sq ubezpieczeni na życie w PKO.. 


Sytuacja robotników. 


w Hiszpanii faszystowski 'j 


Działacz: chrześcijańskich związ 
ków zawodowych, Baskijczyk 
Francisco de Mardones Zabalandi- 
ketxea, napisał broszurę- o syfuacji 
robotników pod rządami faszy- 
stowskimi w Hiszpanii, Broszura 
wyszłą w Paryżu z przedmową se 
kretarza francuskich , chrześcijań- 


utworzono dyktaturę wojskową, 
której podpory miejscowe i zagra- 
nicznę są przysięgiymi wrogami ro 
opiników i praw rovo.niczych, bez 
względu na to, czy chodzi o robot 
ników chrześcijańskich, czy mar- 
ksowskich. Dyktatura wojskowa 
ogiosiła pompatyczne zarządzenie, 
zwanę „ustawą zasadniczą pracy“, 
„gdzie mowa © związkach zawódo- 
wych, organizacjach zjednoczo- 
nych, procesie gospodarczym, po- 


yr TRET a 
* i? . 


więc nie może być podejrzana. o 
„herezje marksowskie*,. 
Autor pisze: „W -kraju Basków 


mial praw strony wojującej. Woj- 
na h'szpańska, jako (w teorii) woj 
na domowa, ma to do siebie, że 
żadną ze stron wojujących nie ma 
w sensie prawa międzynarodowe- 
go praw strony wojującej. 

Mimo to Franco ną własną rękę 
oglosił blokadę i zabrania pod 
grożbą zatopienia, dostępu do por 
tów republikańskich wszystkim 0- 
krętom cudzoziemskim. 

Oczywiście, ujdzie mu to bez- 
karnie, jak uchodziły dotąd wszy- 
stkie bezprawia popełnione przez 
faszystów w toku wojny hiszpań. 
skiej. 


nie tą drogą zmusić rząd gen. Mia- 


na „honorowy? pokój: z Franco ł 
dał się wciągnąć do obalenia rzą- 
du Negrina, do kapitulacji bez za- 
strzeżeń, Zamiast rokowań j wa- 
runków — blokada, 

Z punktu prawnego Franco po- 
pełnił bezprawie. .Uznąnie rządu 
nie pociąga za sobą automatycznie 
praw strony wojującej, A tylko ta- 
ka strona może ogłosić blokadę. 
Póki był rząd Negrina, to aczkol- 
wiek był uznany przez Anglię i 
Francję, to jednak nie posiadał 
praw strony wojującej, Tak samo 


Dalsze wyniki wyborów 


w powiecie krakowskim 
- W ŁAGIEWNIKACH: 


P. P-S. — 16 mandatów. 
„Dzicy“ — 14 mand. 


W BORKU FAŁĘCKIM. 
P. P. S. — 16 mandatów, 
Endecy — 8. | 
„Ozon* — 6 mand, 


0. P. L. ATAK GAZOWY SIĘ ZBLIŻA! 


Kupuiąc radioodbiornik KORONA masz możność słuchania | zapo- 
znania się z akcją Obrony Przeciwlotniczej i Gazowej. 
Radio złotych miesięcznie. Siedmioobwo- Zlo- 

od 10 dowe pięciolampowe superheterodyny. 278.— tych, 
Z magicznym Okiem Lampy Czerwone 370. — Złotych. Specjalnie 
zastosowany radiogram do każdego odbiornika umożliwiający od. 


biór audycji w czasie nienadawania. Kupujcie tylko bezpośrednio 
w Autoryzowanym Punkcie Sprzedaży 


Korona RADIO-SALON Warszawa / A berta 3 


elefon 3.34-24 
Na telefoniczne zgłoszenie wysyłamy natychmiast przedstawiciela. 
fachowca, który uoradzi kupno odpowiedniego aparatu. Zamiana 
starych odbiorn ków na nowe, 


Niemcy maa być pozbawieni 
nawet piwa 


Dr. Ley, kierownik Frontu Pra- 
cy w Niemczech, na kongresie 
zdrowia w Frankfurcie oznajmił, 
że zamierza niebawem przedło- 
żyć plan produkcji „ERZACU* 
PIF A. 


godzien tych napojów, 

Jak widać, kierują Leyem po- 
budki wysoce szlachetne. W rze- 
czywistości powody zdymisjona- 
wania piwa są zapewne natury 
bardziej prozaicznej i tkwią w 


rządku hierarchicznym i t, p.. ale 
wszystkie te s.owa nie mogą u- 
kryć fakiu, że pod dyktaturą woj- 
skową piace wydatnie obiicono, a 
¿wiązki zawodowe zniszczono, 

Prawie wszystkie organizacje 
robotnicze, istniejące jeszcze w Hi 
szpanii faszystowskiej, są kontro- 
lowane przez faszystowską Falan- 
gẹ, co oznacza, że muszą wyśliigi- 
wać się kapitalistom. System jes: 
wzorowańmy na przykładzie wło- 
skim „a działalność organizacji ro- 
botniczych we Włoszech jest do- 
statecznie znana: związki połyka- 
ją dyktowane przez rząd nakazy, 
które zawsze wychodzą na dobre 
przedsiębiorcom. 

Płace są w większości wypad- 
„ków obecnie jeszcze gorsze, niż za 
czasów monarchii. Wszystkie pla: 
ce są niższe, niż przed wybuchem 
wojny, mimo, że koszty utrzymania 
ca tego czasu podwoiły się”, 


Ślić, że nie jest ona dia nas świad- 
czeniem, lecz potrzębą serca”, 
BUDŻET M. S. WOJSK. 

Budżet ten referował sen. Dąb- 
kowski, Sprawozdawca omówił po 
szczególne zagadnienia potrzeb i 
osiągnięcia armii, obszerniej za- 
trzymując się na sprawie człowie* 
ka w wojsku, który musi być nia. 
ralnie silny, zdyscyplinowany i 
karny. 

Mówca zdaje sobie sprawę, że, 
budżet wojskowy jest niewystar-. 
czający,i że konieczne są dalsze, 
wysiłki dla jego podniesienia. . 

. Dyskusji nad tym budżetem nie 
było,  <wywus%w sAN 
EMERYTURY I ZAOPATRZENIA 

Zarówno referentka tego budże 
tu sen. Szelągowska, jak i przes 
mawiający w dyskusji sen. Bruski 
omawiali sprawę t zw, młodych 
emerytów. Ciężar emerytur, jaki 
spoczywa na Państwie, wliczając 
emerytury wypłacane przez P. K, 
P., Monopcle, Zakład Emerytalny, 
Lasy Państwowe | Pocztę wynosi 
rocznie przeszło 

321 milionów zł. 

Przyczyną tego“ stanu rzeczy 
była dawniejsza polityka perso* 
nalna. 

Sen. Bursti domaga sie reakty. 
wowate mtodvch emoervtów, 

RZNTY INWALIDZ'£IF, 

Bez dyskusji przylsto budżet 
Rent Inwatdzkich i Pensji. Refe- 
rent sen. Wolf jeszcze raz pod. 
niósł sprawę byłych ochotników 
armii polskiej mieszkających 73- 
granicą. Chodzi tu szczególnie o 
Polaków z Ameryki, którzy wsią- 
pili do armii polskiej t jako inwa” 
lidzi wrócili z powrotem do Ame. 


ryki, 
Również bez dyskusji przyjął 
Senat budżet min. Poczt i Telegra 
fów referowany przez sen. Przed- 
pełskiego. 
Í N RECZ APYRG O RÓD 
TOW, JÓZEFOWI DZIĘGIE" 
LEWSKIEMU Z powodu Zgóna 
Matki jego, wyrazy współczucia 
składa i " 
EGZEKUTYWA WAR- 
SZAWSKIEGO 0, K. R. 
P, P., S, 


wau 


inie „podniecał" za nadto. Wobec 
jtego konieczne jest znalezienie 
„erzacu* wina i piwa, któryby był 


potrzebach wojennych. 

Ale co poczną Niemcy bez pi- 
wa? Nawet podczas wojny świato- 
wej piwo było do ostatniej chwili 
do nabycia w Niemczech. 

Teraz Hitler już chyba nie za- 
ryzykuje- plebiscytu, ba go nie- 
chybnie przegra. 


£. P. 


DZIĘGIELEWSKA 


zmarła dnia 9 marca 1939 r., przetywszy iat 68 


Wyprowadzenie zwłok z kaplicy cmentarza Bródzieńskiego 
w sobotę dnia 11 b. m. o godz. 14-0j; 


o czym zawiadamia pogrążona w głębokim smutku 
Rodzina 


Nr. W. 16,39, 


OBWIESZCZENIE 


Prokurator Sądu Okręgowego w] „faszystów pobili ob. Kryńskiego", 
Warszawie podaje do publicznej wia | „Klasowcy... zaczynają uciekać się 
domości, że prawomocnym  wyro.| do terroru i napadać bandami...” 
kiem Sądu Apelacyjnego w Warsza | „drogą zastraszenia, chcąc odcią- 
wie z dnia 17.91.38 r. Nr. VIII 2. k. gnąć masy robotnicze od służby dla 
492 38, mieszkaniec m. Warszawy dobra Polski“, „Z, P. Z. Z. znajdzie 
Mikołaj Michalski, syn Łukasza i sposób., na przeciwdziałanie bandyc 
Anny, ur. dn. 80.IV,1893 r. skazany kim * napadom' ponadto za to, ż6 
został z art, 255 i 256 k. k. za to, przez użycie we wspomnianej 
że jako redaktor odpowiedzialny wzmiances słowa „zbir“, pod adre. 
czasopisma „Robotnik Polski“, do- sem Stanisława Perczyńskiego, obra 
puścił się zniesławienia Stanisława ził jego godność osobistą — na karę 
Perczyńskiego przez zamieszczenie łączną za obydwa powyższe prze- 
w Nr. lś-tym z dn. 10.IV.38 r. cza- stępstwą — 2 miesięcy aresztu x 
sopisma „Robotnik Polski* wzmian- zawieszeniem na okres lat dwóch 1 
ki p. t „Napad“, w szczególności 100 zł, grzywny z zamianą w razie 
przez użycie w pomienionej wzmian nieściągalności na 10 dni aresztu. 
ce 


zwrotów: „Stanisław Perozydski Wyrok podlega ą ju na 
wraz z Feliksem Malinowskim, Ju. 1 t skazanego w czasopismach: 
lanem Tkaczykiem I innymi napadł gopotnik" 1 „Robotnik Polski", 
na członka Pulskiego Związku Zaw. 
Metalowców, działacza na terenie Prokurator 
Fabryki Lilpop, ob, Romana Kryń- waz E, Baszkowski, 
skiego. Napastnicy, wymyślając od Dnia 6.I11.1939 p. 
ROWER TE. M TAAA 00 E 2 


Budżet Intelligence Service 


Budżet Intelligence Service, zycja budżetu Wielkiej Brytanit 
przedłożony Izbie Gmin, wynosi |nie była nigdy kwestionowana w 
na rok bieżący sumę 500.000 fun- |lzbie Gmin, tak, iż uchwalania 
tów. W r. 1938 budżet tej instytu- | jej bez dyskusji stało się już tra» 
cji wynosił 450,000 funtów, a w r.| dycją w parlamencie angielskim. 
1934 tylko 180,000 funtów Ta po- 


Pra otes W Zamościu 


"Przed: Sądem Okręgowym w Ża 
miościu tóczył się proces ż oskar- 
żenia. tow. Jana Kwapińskiego, 
przewodniczącego “Centralnej Ko- 
misji Związków Zawodowych i 0- 
becnego ` Prezydenta m. Łodzi, o 
to, iż w „Robotniku* w Nr. z dnia 
6 kwietnia 1938 r. dopuścić się 
miał zniesławienia oskarżyciela pry 
watnego Leona Milowicza (ziemia 
nina z pow. hrubieszowskieg) w 
artykule:p. t. „Obszarnik - prowo- 
kato. Rzecz — zdawałoby się— 
niepruwdópodobna, a jedńak to 
prawda”. W tym artykule zarzucił 
tow.  Kwapiński , Milowiczowi ù 
dział'w' fałszowaniu odezw-ulotek 
Związku Zaw. Robotn. Rolnych R. 
P. „zaopatrzonych 'w sfałszowane 
podpisy instruktorów "oraz fałszy- 
wą :pieczęć, używając przy tym w 
stosunku, do Milowicza ostrych po 
tępiających wyrazów, jak „prowo- 
kacja', „prowokator“, „nikczem- 
ność” i t.'p. 

' Na początku 1938 r. na terenie 
powiatu hrubieszowskiego ukazały 
się ulotki antypaństwowe z podpi- 
sem instruktorów Związku Zaw. 
Rob. Rolnych Oddziału Zamojskie- 
go, Tałandy'i Furmana, opatrzone 
pieczęcią . tegoż Związku. Nad 
„Podpisanymi* rzekomo instrukto- 
rami zawisła grożba surowych re- 
presji policyjnych i sądowych. Za- 
częli już oni odcziwać surową 
rękę władzy,... Okazało się jednak, 
że odezwy zostąły sfałszowane 
przez wrogów Związku Robotni- 
ków 'Rolnych,. pragnących widocz- 
aie tą drogą doprowadzić do zaare 
sztowania Tałandy: i Furmana i zii 
kwidowania Oddziału Związku w 
Zamościu, znienawidzonego przez 
miemian za akcję zmuszającą pra- 
eodawców rolnych pow. hrubie- 
szowskiego do regulowania zale» 
głego. wynagrodzenia za pracę ro- 
botnikom i stosowania się do prze 
pisów umowy zbiorowej w rolni- 
<twie. Podejrzenie padło na wła- 
ściciela majątku Modryniec, Leona 
Milowicza i jego pracownika. Ka- 
wola Szozdę, jako na koi 

odezw 

sfałszowania pieczęci oraz a 
sów instruktorów Tałandy i Fur- 
mana. W toku dalszych badań 
Szozda jednak całą winę przyjął 
na „siebie, zaś Milowicz wprawdzie 
przyżnał, że dał Szozdzie około 
300-złotych, ale twierdził, iż płacił 
pieniądze te wyłącznie za dostar- 
czanie mu „antypaństwowych o- 
dezw*, obiegających wśród miej- 
scowej dudności, będąc przekona- 
ny, iż:są; one autentyczne. Za prze- 
stępstwo sfałszowania i puszcze- 
nia w obieg fałszywych odezw Szo 
zda skazany został na rok więzie- 
mia, w stosunku zaś do Milowicza 
sprawę umorzono. 

Poruszony i oburzony do głębi 
niesłychaną prowokacją sprawców 
sfąłszowania odezw, tow Jan Kwa 
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ody i obyczaje 


"niektórych obszarników 


piński, PENA ED Związku 
Zaw, -Rob. Rolnych Rz. P. i odpo- 
wiedzialny kierownik tej.ofganiza- 
cji, publicznie (w -„Robotniku* z 
dnia- 6.IV 1938 r.). napiętnował 
winowajców, a wśród nich:i Milo- 
wicza, uznając, iż publiczna pro- 
wokacja tą. wymaga publicznego 
wyjaśnienia i napiętnowania. 


Sprawa była kilkakrotnie odra- 
czana. Osk. tow. prezes Jan Kwa 
piński bronił się dowodami praw- 
dziwości postawionych publicznie 
zarzutów. Zbadano szereg świad- 
ków. Wreszcie w dniu 24 lutego 
1939 r, Sąd Okręgowy w Zamość 
ciu po zbadaniu ostatniego: świad- 
ka Szozdy.i rozpatrzeniu treści sfał 
szowarych ulotek i innych doku- 
mentów wydał wyrok uniewinnia- 
jący tow. Jana Kwapińskiego od 
zarzutu z art. 255 k. k.'i zwalnia- 
jący go od kary z oskarżenia o 
czyn, przewidziany -© w art. 256 
k. k. W ustnym uzasadnieniu unie- 
winniającego wyroku. Sąd podkre- 
Ślił, że tow, Jan Kwapiński prae: 
prowadził dowód prawdy 
wionych oskarżycielowi Milowiczo 
wi zarzutów, oraz że oskarżony 
(tow. J. Kwapiński) słusznie po- 
czuł się dotknięty, jako prezes, or- 
ganizacji, sfałszowaniem odezw 
Związku Rob. Rolnych, przeto mo 
cne wyrażenia w „Robotniku* pod 
adresem Milowicza były wzajemną 
odpowiedzią na niewątpliwą obta 
żę oskarżonego i reprezentowanej 
przeż niego organizacji, wyrażoną 
przez sprawców sfałszowania, do 
których i Milowicz należał, 

Sprawa i zapadły wyrok odbiły 
się głośnym echem . w społeczeń- 
stwie, szczególnie w Zamojszczyż- 
nie. 


Przy tej okazji musimy napięt- 


mować wykrętne metody. informo, |. 


wania czytelników przez prasę t. 
zw. narodową. Oto „Głos Lubel- 
ski" w n-rze,z dn. 1.III.rb., w, ko” 
fęspondencji z Zamościa z dnia 28 
lutego rb., a więc w cztery dni po 
wydaniu. wyroku uniewinniającego 
tow. Jana Kwapińskiego, pod sen- 
sacyjnym tytułem: „Kwapiñski, 
prez. m. Łodzi, oskarżony o 0- 


szczerstwo", podał wszystko — z|. 


wyjątkiem "jednej „drobnej* oko- 
liczności.. że oskarżony został nnie 
winniony. 

„Orędownik* łódzki w numerze 
z dnia 4 marca 1939 r. (a więc w 
osiem -dni po ogłoszeniu przez Sąd 
Okręgowy wyroku tmiewinniające- 
gö) w notatce p. t. „Prezydent Kwa 
piński oszczercą!?*, opisuje znowu 
różne rzeczy, ale „chytrze' niepo- 
daje, jaki zapadł wyrok, 

Notatki „Głosu Lubelskiego" i 
„Orędownika" świadczą o nader 
niskim poziomie moralnym tych 
prowincjonalnych brukowców. 

Należy dodać, że razem z tow. 
J. Kwapińskim oskarżony był tów- 


Gwiazdy czy kinkiety 


Przerabia się dziś kawałki his- 
torli’ i geografii na' romantyczne 
niemal powieści. Dzięki znakomi- 
tym piórom,. które zaprzęgły się 
do. pracy nad osłodzeniem przes 
ciętnie inteligentnemu człowieko- 
wi, procesu uczenia się tego, za co 
nikt. nie zapłaci, .nikt nie wyda dy- 
plomu — mamy już cały. nowy ro- 
dzaj: literacki, wielkiego reporta- 
żu: historycznego „czy. geograficz. 
nego, czy wreszcie z inną dziedzi- 
ną więdzy związanego. 

"Pięknie w tej nowej dziedzinie 
zapisał: się Stefan Zweig. Pasowa- 


ła doń doskonale. Dlatego dziwi | ni, 


za „słupy. historii". W. .przedmo* 
wie autor pisze:. „Miliony ludzi 
muszą żyć wśród danego ludu, 
aby  powstał'w nim geniusz,.. zaś 
iniliony : godzin muszą. przepłynąć, 
zanim rozbłyśnie historycznej war 
tości, a prawdziwa gwiazda ludzko 
ści. Gdy jednak w sztyce zjawi się 
geniusz, gdy narodzi się tego ro- 
dzaju : godzina, wówczas rozstrzy+ 
gnięte zostają losy. wieków +i :ty- 
siącieci*.. Otóż.nie.. Już nie ściśle 
socjalistyczne metody ' materializ= 
mu dziejowego . przy rozpatrywa- 
niu zjawisk.w czasie į przestrze- 
„ale pierwszy z brzega. kieru- 


rtasy: kiedy po owych „powieściach | nek „pragmatyczny* w histori— 
o'wiedzy” spróbował tego, co bym | zaprzecza w całej rozciągłości tej 


nazwał w proporcji do poprzed- 
nich: — nowelą. 

„Gwiazdy Ludzkości'—to krót- 
kie reportaże o różnych ludziach 
i wydarzeniach, które — zdaniem 
autora — godne są, by je uznać 


ósy Stefan Zweig: „Gwiazdy ludz- 
kości”*, Warszawa 1939. Wyd. J. 
Przeworskiego, Przekład Z. Peter. 
powej. 


| 


dewizie Zweiga. Historii, zwłasz- 
cza - historii tysiącleci nie tworzą 
momenty, nie tworzą geniusze 
Tworzy ją zespół warunków i 
splot linii kierunkowych- działania 
cwych warunków. Opatrznościo- 
wy Zweiga „człowiek - gwiazda” 
przychodzi już jako kanorier do 
nabitej i wycelowanej armaty, Mo- 
że być ten, może być i inny. Wiele 
ogwiazd“- umiera codziennie na 


E 


Tean à 


RUŚ PRZYKARPACKA. 

Powszechną uwagę zwraca 
stanowczą polityka Pragi w sto- 
sunku do Rusi Przykarpackiej, do 
znanych hitlerowska ukraiń- 
skich manewrów na tym terenie. 
Gen, Prchala z ramienia central- 
Mego rządu. czechosłowackiągo 
występuje na Rusi Przykarpac” 
kiej w RP coraz bąrdziej zde- 
cydowany. „W. Dzieńnik Naro- 
dowy“ stwierdza, że ta polityka 
Pragi korzystnie wpływa na po- 


nież tów. Jerzy Cesarski, redaktor 
odpowiedzialny „Robotnika“ i, o” 
czywiście, został on również unię- 
z | wintiony, 

Obronę w sprawie wnosił tów. 
adw. H. Świątkowski. 


ç 


DO PRACY 
żę 


Przegląd prasy 


„prawę” stosunków: ' rumuńsko-cze- wie mniejszości polskiej w Niem- 


skich -~ 
wiem -akeja hitlerowsko - 'ukraiń 
ska- skierowana jest przeciwko 
Polsce, Ritmunii i ZSSR.: 

„Próby p spokoju 
na Zakarpaciu i ukrócenia robo- 
ty ukraińskiej, prowadzonej w o- 
parciu o czynniki zewnętrzne 
przez „rząd“ Wołoszyna, świad- 
czą o zamiarze Pragi poprawie- 


nia stosunków z Polską 4 włatwie | 


nia stanowiska Rumunii, Dla o- 
bu tych państw wypadki, rozgty- 
wające się na Rusi Podkarpac- 
kiej, stanowią zagadnienie. dużej 
doniosłości; szerzenie się tam ak- 
cji, zmierzającej do rozszerzenia 
„Piemontu“ ukraińskiego, musia- 
loby się odbić ujemnie. na ich sto 
sunku do Czechosłowacji", 


Natomiast „Ill-cia Rzesza” jest 
bardzo niezadowolona ze stano” 
wiska Pragi. «Pisma» niemieckie 
sarkają. . 

Naturalnie — dodamy — nie 
jest jeszcze rzeczą jasną, jak sil- 
ny nacisk -Hitler kładzie w danym 
momencie na kwestii ukraińskiej 
—skoro jest zmuszony, wspólnie 
z Mussolinim, zająć się zagadnie 
niem hiszpańskim i „postulatami” 
włoskimi wobec Francji, 

Należy także pamiętać, że Pra- 
ga musi bronić. się przed separa- 
tystycznym ruchem ukraińskim i 
słowackim,  Sfowacki problem 
przybrał ostatnio na ostrości. — 


GDAŃSK, 
Ciekawe są odpowiedzi Rządu 
polskiego. na. interpelacje posel- 
skie w sprawie Gdańska i w spra 


Robota ramsowa dia cudzoziemców 


W związku z przygotowaniami 
wojeńnymi Niemiec, ustawy o pra 
cy przymusowej niezmiernie za- 
ostrzono, (w połowie lutego). Ka-. 
żdy mieszkaniec Niemiec, _ bez 
względu na wiek i płeć, może być 
wysyłany na dowolne miejsce i na 
dowolny okres czasu .do robót 
przymusowych i musi wykony- 
wać każdą przepisaną mu pracę. 


W zarządzeniu z połowy lutego 
r. b, wyraźnie zaznaczono, że mie 
szkający w Niemczech obywatele 
obcych państw i bezpaństwowi, 
tak samo jak obywatele Rzeszy, 
pociągani są do robót przymuso- 
wych, o ile „nie są przewidziane 
zwolnienia na podstawie układów 
państwowych, lub uznanych reguł 
prawa międzynarodowego“. 

Cudzoziemcy, pracujący w Niem 
czech tylko przejściowo, a swe 
miejsce zamieszkania mający za- 
granicą, nie mogą być wysyłani 
do robót przymusowych, jeżeli o- 
czywiście władze hitlerowskie prze 
strzegać będą swego zarządzenia, 

Ale z tego brzmienia zarządze- 


PUDER 


ZPUSZKIEM 


Ukazał się piąty numer „Chłop 
skiej Prawdy', zawierający ką 


damy nowego sejmu“. 
Henryka Świątkowskiego p. t 
„Na Zjazd”, nadto artykuły Piotra 


tóniego Tomaszewskiego i innych. 


przeróżnych śmietnikach  ńikt nie 
wie kiedy į jak umierają | na czym 
naprawdę polega różnica pomię. 
dzy nimi a tymi, których spodoba- 
ło się zgromadzić „zweigowi w 
swoim tomie. ` 

Poza tym już w cytowanych 
słowach przedmowy "tkwi samoza- 
przeczenie. Wyrażna wiara we 
wszechmoc i nieodzowność geniu-' 
sza każe się domyślać wyznawcy 
najszerzej pojętego indywidualiz- 
mu. A znowu wiara w „rozstrzyg- 
nięte tysiąclecia '—okropnie' przy. 
pomina... „kismet” -j-wszelkie fas 
talizmy, Tylko tutaj fatalizm do~ 
prowadziłby do ciekawego ujęcia 
historii: oto losy jednostek, zapi- 
sane u góry, rządzą światem, a 
owe miliony ludzi ; miliony go- 
dzin służą za tło, za kanwę i za 
wypełnienie luk pomiędzy: „słupa* 
mi historii“, za czarne, ponure, 
niepotrzebne ; przerażliwe „puste 
przestrzenie międzyplanetarne, za. 
warte pomiędzy owymi „gwiaz- 
dami ludzkości, 

Rzućmy teraz okiem na owe 
chwile i na owych ludzi, uważa- 
nych przez Zweiga za najważniej- 
sze, za „ustalające losy wieków 
i tysiącleci“. A więc pod Water 
loo, marszałek Grouchy spóźnia się, 
nie przybywa ` na czas na pomoc 


| armii Napoleona. Fakt bezwzględ- 
nie pierwszorzędnej wagi, .bo wpły 
nął na wynik bitwy į wojny, wsze- 
lako — bez specjalnej wiary w 
„gwiazdę Bonapartego", a raczej 
na mocy studium społeczno - his- 
torycznego — trzeba stwierdzić, 
że Waterloo leżało na końcu dro- 
gi. „studniowego cesarza”, Można 
byłó tylko owe sto dni przedłużyć, 
nie można było ominąć dnia setne- 
go pierwszego, 

Zdobycie. Bizancjum, „odkrycie 
Eldorada, dotarcie Scotta do bie* 
guina południowego, dotarcie przez 
Vasco Nunez de Balboa do Pacy- 
fiku — to rzeczywiście momenty, 
które miały poważny wpływ na 
przyszłość, Ale nie kształtowały 
one bynajmniej „tysiącleci“, bo 
przecież. gdyby nie Balboa, to 
pierwszy lepszy inny hiszpański 
konkwistador przemaszerowałby te 
81 kilometrów, które dziś stanowią 
długość kanału Panamskiego i na 
to nie trzeba by wcale czekać ty- 
siącleci. Kapitan Scott. przybył 
do 'bieguna południowego drugi 
skolej i jego wyprawa nie przy” 
niosła nic, poza pewnymi zapis- 
kami naukowymi, bowiem całą sła 
wę pierwszego odkrywcy otrzy- 
mał... Amundsen. A napisanie przez 
|podstarzałego Goethego, już na 


Skały, Stanisława Góralczyka, An-|. 


niai z faktu, że Niemcy odczuwa- |cowńicy cudzoziemscy muszą się 
ją brak rąk roboczych, należy wy-| liczyć z tym, że pewnego dnia oni 
sni'ć wnmiosek,,że wszyscy zatrud- | sami, ich żony i dzieci, mogą być 
nigi w Niemczech robatnicy i pra| zmuszeni do pracy w* niezna- 


nym miejscu, w nieznanym zawo- 
dzie i na nieznośnych warunkach, 
o ile rząd ich kraju ojczystego za- 
wczasu nie postara się specjalnym 
układem o ich obronę. 

Ponieważ robotnicy polscy w 
wielkiej liczbie wyjeżdżają. do Nie- 
miec na roboty przeważnie rolne, 
byłoby rzeczą pożądaną, by Rząd 
polski pomyślał o takiej umowie, 
chroniącej przed robotą  przymtu- 


sową w Trzeciej Rzeszy, 


„Chłopska Prawda“ 


W numerze wiadomości z: szero- 
kiego świata, z kraju, głosy ze wsi 
i folwarków, porady prawne, wia- 


Stefana Matuszewskiego p. t. „Żą| domości spółdzielcze i rolnicze. 


Czytajcie ł prenumerujcie „Chłop 
ską Prawdę", jedyne pismo socjali- 
styczne dla wsi. 

Kwartalnie opłata wynosi tylko 
40 groszy. 


mocy swej sławy obdarzonego ty- | r 
tułem tajnego. radcy Wielkiego 
Księstwa Sasko - Weimarskiego, 
aktualnie po ślimaczemu zakocha” 
nego niezdrową miłością: siedem- 
dziesięcioczteroletniego starca do 
dziewiętnastoletniej panny, miłoś. 
cią, którą: ludzie traktują serio i 
bez śmiechu raczej ze względu na 
stanowisko zdziadziałego, utytuło- 
wanego fatyganta, niż na jej na= 
pięcie — tak zwanej „Elegii Ma- 
rienbackiej", już zupełnie niczego 
nie zmieni, ani-w tysiącieciach, 
ani nawet w życiorysie, ani w oce- 
nie twórczości Goethego. W tym 
dziale „twórczościowym'* już bar- 
dziej ńa losy: twórcy i świata wpły 
nęła „Marsyfianka”, dzieło jednej 
jedynej w całym życiu nocy na- 
tchnienia kapitana Rouget, niepra- 
wnmie i własnoręcznie na „de Lisie” 
uszlachconego. 

Reasumując: zebrało się zapew- 
ne'— podczas wielu badań histo- 
rycznych dla wielkich dzieł wspom 
nianych na początku — Zweigowi 
sporo materiału pobocznego., I 
stworzył z nich omawiany tom. 
Opowiadania są bardzo ciekawe, 
tylko owa nadbudówka ideologicz 
na „o0-gwiazdąch ludzkości“ zupeł. 
nie niepotrzebna, bowiem wpro- 
wadza czytelnika w regiony histo» 


i, polsko - czeskich, albo- | czech. Te odpowiedzi nie wydają 


się nam dostatecznymi... Ale' oto 
onegdajszy „IKC.* donosi z Gdań 
ska: 


„Urzędowe niemieckie biuro in 
formacyjne donosi: Senat gdański 
zakomunikował, że  przedstawi« 
ciel dyplomatyczny Polski p. Cho 
dacki udzielił prezydentowi Gret- 
,serowi ustnie, jak również w'dro- 
dze pisma Rządu polskiego, stano- 
wiącego odpowiedź na notę, wer= 
balną z 27 lutego, informacyj we- 
dług których rząd polski wyraźnie 
t zdecydowanie stroni od obraźl. 
wej decyzji polskich studentów na 
gdańskiej politechnice. Rząd gdań. 


Są to bardzo ciekawe informa- 


ROOSEVELT. 


O polityce Roosevelta i jej doe 
niósłości dla stosunków europej- 
skich pisaliśmy niedawno obszer” 
nie. Korespondent „Il. Kuriera 
Codziennego”, K. Wrzos, donosi, 
że był w Waszyngtonie przyjęty 
przez prezydenta na audiencji pry- 
watnej. 

Zdaniem Prezydenta Roosevelta, 
decyzje polityczne Ameryki mu- 
szą mieć w wielu wypadkach 
wpływ na kształtowanie się sytua- 
cji w Europie. Jest jego najgłęb- 
szym przekonaniem, że od tego, co 
zrobi Ameryka w przyszłości, bę- 
dzie w historii bardzo wiele zale. 
żało. Jaki wpływ na bieg wyda- 
rzeń dziś i jutro maję 1 będą mis- 
ły wystąpienia Ameryki, nie może. 
my sobie nawet dzisiaj uświado. 

mić. 


Prezydent dużo mówił o pokoju. 


państw nie dlatego, by ich obywa. 
tele poczuli do niej niechęć, lecz 


„Tylko rządy słabe i bezradne— 
dodał prezydent — rodzą dykta* 
tury“. 

Wywody Roosevelta- są bardzo 
ważne. Z naciskiem podkreśla przy 
należność Stanów Zjednoczonych 
do obozu pokoju į demokracji: 


„GROMADA“, 


Ukazał się marcowy  12-stront- 
cowy numer „Gromady“ czerwo” 
no-harcerskiej, bardzo dobrze zte. 
dagowany. Dobrym pomysłem jest: 
zredagowanie dwuch stronic, jako 
„gazetki ściennej* do nalepiania. 
Dużo ilustracyj i korespondencyj 
„Gromada“ przypomina, że 31-go 
marca 1900 ukazał się w Krakowie 
pierwszy numer „Naprzodu'*—ja- 
ko dziennika, pierwszego dzienni- 
ka socjalistycznego w. Polsce, 


riozofii, by- go tam pozostawić bez 
rady i pomocy. 

Nawiasem zaznaczę, że Zwceigo- 
wi mie wystarczyła . epicka proza 
w dziele tworzenia tego tomu. Hi- 
storia ułaskawieńia Dóstojewskie- 
go podana jest wierszem (w'b. 
średnim przekładzie K.  Weintratre 
ba — czy nie. lepiej było zrobić z 
tego. dobry „biały: wiersz*?). Wy- 
rażnie zaś wydzielony z tomu „ka. 
wałek* o śmierci Tołstoja — dla 
odmiany w formie dialogu drama- 
tycznego. 

W polskim nienajlepszym prze- 
kładzie uderzają błędy w nomen- 
klaturze, Przecież odkrywca bie* 
guna południowego nazywał: się 
Amundsen, Roald Amundsen, nie 
Amudsen, jak to ze siedem razy w 
książce się „powtarza. . Odpowied- 
nie miasto portowe Kanady, © 
którym myśli autor, nazywa się 
Vancouver, nie zaś pa holender- 
sku „Van Cover", Te i tym: po” 
dobne błędy, w drodze od autora 
po przez tłumacza į korektora, po. 
winny były zniknąć. I każdy na- 
stępny z wymienionych bierze. tu 
na siebie winę poprzedników. 


à 
JAN DABROWSKI. 


Doniosłe 


We wtorek, 7 b. m. w sali De. 


mu Związków Zawodowych przy 


uchwały Konferencji KI 


Str. 


sowych Zwiazków Zawodowych 


Najważniejsze postulaty robotników łódzkich 


wolone, gdyż gospodarka zarzą. 


DARNOŚCI MAS PRACUJĄCYCH wodowe, które mianują się „Zjed. 


dów komisarycznych nie odpowia. 
da' istotnym potrzebom ubezpie. 
czonych, - 
Duże: sumy wydaje się na 'upo- 
sażenie wysokich dygnitarzy i 'na 
cele nie związane z pótrzebami 
ubezpieczonych, - zaś -w zakresie 
świadczeń  t lecznictwa robi się 
jak największe oszczędności, wsku 
tek czego poziom ` lecznictwa po- 
ważnie się obniżył, wywołując sta. 
ie niezadowolenie | rozgoryczenie 
ubezpieczońych. zza 
Organizacje zawodowe: zgodnie 
z wolą ogółu ubezpieczonych, od. 
dawna prowadzą walkę i domaść- 
ją się przywrócenia samorządn w 


tk. Wysokiej 45-odbyła się konie. 
reńcja Zarządów Związków kla- 
sowych,' wchodzących w, skład 
O.K.Z:Z. z terenu m. Łodzi i okrę- 
gtt łódzkiego. - 

"Konferencji przewodniczył tow. 
Jw Kukulski, sekretarzował tow: W., 
Stawiński, a* do 'prezydium powo- 
łano tow. tow. Kosickiego i Skó. 
rzewskiego: tog 

Referato konieczności przywró- 
eenia samorządu Ww- Ubezpieczal- 
niach: Społecznych ' wygłosił tow. 
$.- Goliński, 'a referat 0 sytuacji 
gospodarczej; politycznej i zawo. 
dowój.wygłosił tow." A, Szczerkow 
ski. ; Ailas 


W WALCE Z KAPITALIZMEM 
I FASZYZMEM. 

Konferencja Zarządów Klaso- 
wych Związków Zawodowych 
stwierdza, że istnienie odrębnych 
związków zawodowych i zwią. 
zeczków nie klasowych jest szko. 
dliwe dla interesów robotniczych, 
gdyż rozbija solidarność robotni- 
czą i osłabia siłę bojową mas 
pracujących, albowiem związki te 
tylko pozornie prowadzą „walkę” 
z kapitalistami, a w rzeczywisto. 
ści są narzędziem faszyzmu i ka- 
piłalimu. Jedyną istotną siłą kla- 
sy pracującej są niezależne klaso- 
we Związki Zawodowe. 


noczeniem Polskich Związków Za 
wodowych'. Związki te starają się 
głosić hasła zjednoczenia ruchu 
zawodowego i robotników, a 
wbrew głoszonym hasłom, prowa- 
dzą systematycznie robotę rozbi. 
jania solidarności robotniczej. 

Związki ŻPZZ spełniają podob. 
ną rolę, jak „Praca Polska", 
P.Z.Z, Ch,Z,Ż.. Praca" | t. p. i 
zwalczają wszystkimi dostępnymi 
Środkami klasowy ruch zawodowy 
ku ttciesze kapitalistów. 

Klasowe Związki Zawodowe, 
wierne swym tradycjom prowa. 

nia nieugigtej wałki w obronie 
interesów robatniczych ti o lepszy 


Po obszernej i: ożywionej dys. 
kusji, w której poruszono 
aktuainych sprąwsz -terenu zawo- 
dowego, jednomyślnie uchwałono 
rezolucje w następujących spra. 
1 WODZA 

_O NALEŻYTĄ POMOC DLA 
BEZROBOTNYCH, I PODWYŻ. 
SZENIE KREDYTÓW F. P. NA 

ROBOTY PUBLICZNE. 

Konferencja Klasowych Związ. 
ków Zawodowych . stwierdza, że 
szętokie masy bezrobotnych znaj- 
dują się.w straszliwej nędzy. Q- 
trzymywane zapomogi przez bez. 
robótnych, częściowo z Funduszu 
Pracy i-częściowa z Komitetów 
Obywatelskich Pomocy -Zimowej 
są. niewystarczające. na wyżywie* 
nie rodzin beżrobotnych. 

Wobeć szczupłych kredytów, ja- 
kie. Fundusz, Pracy przydzielił sa. 
morządom na rok bieżący, a które 
są b. nikłe i zupełnie niewystar- 
czającę na rozładowanie bezrobo. 
cią. 1 zatrudnienie odpowiedniej 
ilości bęztobotnych — Konferencja 
domaga się wydatnego podwyżsże» 
nią kredytów na zatrudnienie beż. 
robotnych i podwyższenia stawek 


płac, ustalonych przez Fundusż 


Pracy dla robotników, zatrudnio* 
rych na robotach sezonowych. 
,Równocześnie.. Konferencja: do 
maga: sięz całą stanowczością 
podwyższenia zasiłków dla bez. 
tobotnych,.tak: z: Funduszu Pracy, 
jak i z Komiteiu Pomocy Zimowej. 
Konferencja Klasowych Związ- 
ków Zawodowych zdaje sobie 
sprawę z tego, że najważniejsze 
posiulaty klasy. robotniczej. w obec 
nych warunkach. nie będą całkowi- 
cię zrealizowane, dopóki masy ro- 
botnicze.nie zdobędą sobie odpo. 
wiednego wpływu na Państwo, 
WALKĄ Q' DEMOKRATYCZNĄ 
ORDYNACJĘ: TRWA NADAL. 
Konferencja z całym naciskiem 
ponawia żądanie: uchwalenia 'no- 
wej, demokratycznej ordynacji 
wyborczej i rozpisania jak naj- 
szybciej. wyborów do ciał ustawo. 
dawczych, t. j. do Sejmu i Senatu. 
O PRZYWRÓCENIE SAMORZĄ- 
DU W INSTYTUCJACH UBEZ. 
PIECZEŃ - SPOŁECZNYCH. 
PRZECIW "KOMISARYCZNEJ 
GOSPODARCE W UBEZPIE. 
CZALNI. 
Konferencja Zarządów Klaso. 
wych - Związków Zawodowych 
stwierdza, że szerokie masy ubez. 
pieczonych Oopłacając składki do 
Ubezp:eczalni Społecznej, z gos- 


szereg: 


instytucjach AJbezpieczeń Społecze |! 
nych, co-uważają za konieczne dła || 
normalnego ich:różwoju. saii 

Konferencja Klasowych Związ= 


ków Zawodowych ponawia swaje 
żądanie przywrócenia pełnego sa- 
morządu w ubezpieczeniach spow 
łecznych i rozpisania wybórów do 
władz instytucji ubezpieczenio. 
wych 1 wzywa szerokie masy ro- 
botnicze do akcji masowej o przy» 
wrócesie samorządu w tych insty- 
tucjech.: 

WSZYSCY DO SZEREGÓW KLA. 
SOWYCH ZW. ZAWODOWYCH. 
PRZECIW  ROZBIJANIU SOLI- 


W ostatnich czasach zostały po 


byt. mas pracujących, stoją twardo 
iwołane do życia organizacje pa. 


przy swej ideologii" i zadaniach, 


ł 


prowadząc zdecydowaną -walke 
przeciwko kapitalizmowi i fasżyż- 
mowi o realizację swych postula- 
tów, : SN i 


Konferencja Zarządów "Kiaso.' 
wych Związków: Zawodowych wzy 
wa szerokie. masy roboinicze do 


demaskowania wszystkich *wro- |” 


gów klesy pracującej, jawnych 
i ukrytych, poplęczników fasżyz. 
ma. i kapitalizmu: Stojąc wiernie 
przy zasadach idęotógii klasowych 
Zw, Zaw. stwięrdza, że: w chwili 
obecnej zachodzi jak największa 
potrzeba umasowienia Zw. Zaw. 
I. wytworzenia jak. : największej 
jedności i solidzrnościewalczącego 
proletariatu o swoje cele. i zada- 
nia. p Ai ee Ha 
Konferencja wzywa szerokie ma 


E E AE PO ERO TORT 


Uruchomienie robót sezonowych 


W myśl okólnika Wojewódzkie. pr. b. ntzy” czterech dniach pracy 


stanie zatrudnienia około 1000 ro. 
botników. 


sy robotnicze do. wstępowania w 
szeregi kłasowych Związków Zas 
wodowych i do przeciwstawiekia 
Się. 2 całą energią usilowaniom roż 


bicia jedności i solidarności mas : 


pracujących, przez. wrogie. klasie 
robotniczej organizacje żawodo, 


we. - 
PROTEST PRZECIW REPRE. 
SJOM WOBEC: RUCHU KLASO. 
WEGO. ŻĄDANIE ZNIESIENIA 
M. O. W BEREZIE KARTUSKIEJ. 


Konferencja Klasowych Związ=. 


ków Zawodowych protestuje prze 
ciwko represjom, stosowanym. do 


ruchu klasowego i delegatów tos- 


boiniczych: 


Konferencja domaga stę wols = 


nienia aresztowanych -internos 
wańych, oraz -zniesienid 


$ + 1 
W środę, dnia 8 b. m, odbyło 
się zebranie delegatów i poborców. > 


klasowego Związku Włókniarzy, 
reprezentujących 


miejsca ` 
odosobnienia w Berezie Kartuskiej, ` 
LA. 


robotników kile - 


kuset fabryk. Zebranie delegatów. - 


i pobońców jednomyślnie przyjęło 
do wiadomości treść uchwąlonych 


go Biura Funduszu Pracy z dnia 
5 morca r. b, uruchomienie robót 
sezonowy:h, z kredytów przyzta» 
tych przez wymienione biuro, po- 
winno nastąpić w dniu 10 maica 


Protest, kóry nie zmia wydany... 


Nowe tricki. propagandowe ZPZZ. - 


Z chwilą powstania klasowych 
Związków Zawodowych, których 
celem było 1 jest bezkompromiso.- 
wa walka ż wyzyskien kapitału o 
polepszenie warunków pracy i pła 
cy robotników, kapitał wszelkimi 
sposobami stara się związki tę 
zniszczyć. 


W tym celu, w zależności od Sy: 
tuacji, stosuje odpowiednie meig. 
dy. Wszelkie próby rozbicia kla. 
sowych organizącji , kończyły się. 
zawsze „kompletnym fiaskiem, 
Nie pomogła carska policja. ani 
ZNR, i Ch. Z. Z. w latach przed. 
wojennych. Tyleż wskórały NPR-y, 
Z.Z.Z.-y i ostatnio powstałe en- 
'decka „Praca Polska” i ozonowy 
Z.P.Z.Z. | 


O ile NPR-owskie związeczki 
dogorywają, Z.Z.Z. skończył swój 
niesiawny żywot, a „Praca Pol- 
ska” z braku jakichkolwiek wpły. 
wów, w ogóle nie ma możności 
„spełnienia swej brudnej roli, to o. 
zońowy Z.P.Z,Z, ma wiele „możli- 
wości“, choćby jako organizacja 
najmilej w sferach obecnie rzą- 
dzących widziana, Jednakże nie 
udało się Z.P.Z.Z. dotychczas 
zdobyć sobie posłuchu u robotni- 
„ków, pomimo pomocy administra- 


«|cji fabryk i innych czynników. , 


Dotychczasowa, zbyt jaskrawa, 
sprzedzjna taktyka Z,P.Z.Z., prze 
jawiająca się w postaci łamania 
strajków, denuncjowania towarzy 
szy pracy, nie przyniosła oczeki- 
wanych owoców, należało ją prze 
to zmienić, ` j 


Zmiana taktyki nie dała na siè- 


podarki Ubezpieczalni są niezado. | bie długo czekać. Proklamowany 


Wśród zesłańców było dwóch ' przeciwieństwem pierwszego. Wizy 'go, co, nie przeszkadzały nam do- 
inteligentów, kilku robotników, |scy. podejrzewaliśmy go, że praco: | skonale się rozmówić. Gdy on mó: 


M. Kowalewski 


< Moja droga do Sadjalam 


Jadąc w nocy podczas zawiei 
śnieżnej, pomimo woli przypomnia 
łem. sobię słowa. pieśni powstań 
ców, śpiewanej kiedyś 

„Śzumny wiatr wionął po 

sp + pustym stepie 

Lónieżną.zamieć w obłoki wsbił, 

A: biały tuman rwie i trzepie 

Jak huraganów rzęsisty pył”. 

W. sobotę. rano przybyłem na 
miejsce przeznaczenia, przebywa- 
jąc drogę 460 wiorst w przeciągu 
trzech i pół dnia. 

Zesłanie zaczęło się z dniem 27 
grudnia st, et. 1912 r Z Warszawy 


wyjechałem w- połowie stycznia, 


do Samarowska przybyłem w koń 
cu-marca 1913 r., tak, że podróż 
moja trwała dwa i pół miesiąca. 
Razćm ze strażnikiem, który mnie 
konwojował od Tobolska aż do 
Sioła Samarowskoje, udaliśmy się 


po ciechu: ft 
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do urzędu gminy, oczekując wój- 
ta. t 
Po przyjściu wójta dowiedzia- 
em się, że jestem wolny, ale tylko 
w obrębie Samarowska i że obo- 
wiązkowo codziennie rano muszę 
się meldować w gminie. Natural. 
nie przyrzekłem zastosować się do 
wydanych zarządzeń, lecz już po 
kilku dniach zaprzestałem meldo< 
wania się w gminie, 

Po wyjścia na ulicę, dowiedzia- 
łem się, że w siole odbywa zesła- 
nie jako polityczni kilku Rosjan 
i jedea Grazim* Zaraz wskazano 
mi ich miejsce zamieszkania. Po 
zaznajomieniu się z tymi towarzy: 
szymi, za ich zgodą zamiieszkałem 
wrąz ż nimi razem. Po bliższym 
zapoznańiu się okazało się, że są 
to mili i sympatyczni ludzie, z wy» 
jątkiem jednego inteligenta, 


przez Z.P.Z.Z. strajk szoferów 
autobusowych w lutym b. r., strajk 
w Zjedn. -Zakładach Scheibiera | 
Grohmana w ub. tygódniii, który 
skończył się fiaskiem dla organi. 
zatorów, oto fakty wskazujące na 
nowe metody działania ozonów- 
ców. | m 

l dziś mamy do zanotowania 
rowy wyczyn „rewolicyjny”* Z. P. 
Le De ERN NE 


Pó ogłoszeniu” przez Komisi) 
Róžjem:z4 órzeczen:ia dla seai 
ników przemysłu kotonowego, klas 
Związek ostra zaproiesiował prze. 
ciwkóo krzywdzącemu orzeczeniu, 


w tygodniu. 

Wobec otrzymania wspomniane- 
go okólnisa zbyt późno, Zarząd 
miejskich ze względów technicz. 
nych i „atmosierycznych nie jest 
w stanie uruchomić robót, 2 kredy. 
tów przyznawany.h przez Woje. 
wódzkie Biuro Funduszu Pracy, 
w- terthnie przewidzianym przez 
wspoffńiany okólnik. 

Nadmienić jednak należy, że Za. 
rząd miejski prowadzi już obecnie 
roboły z funduszów własnych, na 
których zatrudnia około 700 robot 
ników sezonowych, przy 5—6 dnio 
wym tygodniu pracy. 

Roboty te mają charakter kon. 
serwacyjny i przygotówawczy, zaś 
rozpoczęcie normalnych robót se. 
zonowych nastąpi dopiero około 


15 marca, przy przypuszczalnym 


rezolitcji na Konferencji Zarządów 


Roboty te będą stopniowo, w | klasowych Zw. Zawodowych i pòs 


miarę naplywu kredytów, rożwija- 
ne i według przewidywań Żarządu 
miejskiego osiągną w _ połowie 
kwie:.nia sian zatrudnienia około 
1600 sezonowców. ei 

Maksymalny stan zatrudnienia 
przypadnie na miesiące letnie, 
w których roboty sezonowe osią- 
gają najwyższe natężenie, 


W związku z, ustalonym we 
wspomnianym na wstępie okólniku 
Wojewódzkiego Biura Finduszu 
Pracy 4.dniowym tygodniem pra- 
cy, Zarząd miejski poczyni eiara- 
nia o zwiększenie liczby dni pracy 
w tygodniu, jak również o zwięk- 
szenie kredytów ria roboty sezono- 
we, prówadzone przez miasto. 


zreferow ne ròboinikóm w pos 
szczególnych . fabrykach, 


i stanowisko łódzkiego proletąe 
riatu, prowadzącego konsekwente 


ną walkę z wszystkimi siłami tea 
cji i kapitalizmu. l 


5.200 rodzin 


w Łodzi poslada ną 


rym wypłaca zasiłki 
"li żywnościowe, 


Konferencje i narady w Zarządzie Miejskim 


Wczoraj u wiceprezydeńta tow. 
Antoniego Puriala odbyła się kon 


Jtorzy Kanalizacji i Wodociągów 


W chwili obecnej wydział opit- =- 
ki społecznej Zarządu miejskiego: - 
ewidencji- > 
5.200 rodzin najbiedniejszych, któż = 
' pieniężne = 


jednakże protestu formalnego nie 
zgłosił, wychodząc z założenia, że 
zgłoszenie protestu do minister- 
stwa nie wpłynie na zmianę decy. 


iereńcja, poświęcona omówieniu 

sprawy preliminarza budżetowe- 

go: Wydzia!u Opieki Spoiecznej, 
Podobna konferencja odbyła się 


oraż Gazowni Miejskiej. $ 
Onegdaj t. Walczak odbył kon: 
ferencję z dyrektorem Gazowni 
Miejskiej, na której omawiał spra- 
wę ińwestycyj tej instytucji, Po- 


stanowiło, aby uchwały te zostały 


Wokół <=: 
tych uchwał ma się skupić opinia: = 
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dobną konferencję odbyt t Wap ™ 


czak z naczelnikiem Wydziału ` 


Przedsiębiorstw | Aprowiżacji, Po 
wzięto szerej” wytycznych dalszej 


pracy tych wydziaiów oraz omtó- ` 


wlono sprawę lokalu. 


zji Kom. Rozjemczej, a. pociągnie 
za sobą wystąpienie przeciwko roz 
porządzeniu Prezydenta, a na taki 
krok: kłas, Związek zdobyć się nie 
mógł. eg: f 

W -tym czasie związeczek ozono 
wy, w myśl nowej taktyki, na ze- 
braniu swóich członków przyjmu- 
je uchwałę wysłania formalnego 
protestu do ministerstwa. „Rewo. 
lucyjny” ten gest miał im zapew- 
ne przysporzyć _ zwolenników 
wśród robotników., 


Okazuje się jednak, że uchwała 
tą miała służyć tylko jako trick 
propagandowy, aibowiem, jak się 
dowiadujeniy, proiest ten w ogóle 
nie został wysłany. 

Tak oto wygląda w rzeczywi. 
stości hałaśliwie reklamowana 
przez Z.P.Z.Z. obróna interesów 
robotniczych. 


również u wiceprezydenta t, Pur- 
tala, poświęcona sprawie omówie 


nia budżetu Wydziału Oświaty t' 


Kultury, 
: ky 

Wydział Oświaty ; Kultury Ža- 
rządu Miejskiego w Łodzi skiadał 
się dotychczas z 3-ch oddziałów, 
a mianowicie: szkolnego, powsze- 
chnego nauczania oraż kultury i 
sztuki. - Ostatnio przeprowadzono 
podział Wydziaiu tego na 4 od- 
działy: óddział ogólny, obowiąz- 
ku szkolnego, oświaty i wychowa 
mia oraz oddział kultury i sztuki. 

ky 
* 

Wczoraj w godzinach po!udnio 
wych odbyła się u wiceprezyden- 
ta t. A. Walczaka konferencja z 
nacze:nikami „wszystkich podle- 
głych mi resortów. W konieren- 
cji tej brali również udzia! dyrek- 


Wydział opieki społecznej” -Za- ji przy ul, Sienkiewicza 102 dla po. 
rządu miejskiego przypomina ‘tym | łudniowej dzielnicy miasta. - Inte= 
wszystkim, którzy ubiegają się ojresam winni zgłaszać się. bezpo- 
pomoc ze strony opieki społecznej, | średnio 
że wszelkie sprawy, związzne|Zwracznie się ż podaniami. -lyb 
z przyznawanńniem pomocy,  zała- | osobiście bezpośrednio do centrali 
twiają biura dzielnicowe, s |” ul. Zawadzkłej 11 jest zbęd- - 
szczące się przy ul. Sędziowskiej|ne i 
14 dla północnej dzielnicy miasta'w załatwieniu sprawy: 


Tylko budownictwo drobnych mieszkań 


kcrzys!eć bedzie z kiedytów B.G.K. 


Sprawa przydziału kredytów bu| została ostatecznie ptzesądzóna: 
dowlanych dla Łodźi na rok 1039) Jak nas informiują, Bank osp. 
3 Kraj. przydzielił dla Łodzi na rók 
1939 kwotę łączną: 1.800,000 - zi, 


"dzy ubiegających się o kredyty 
przez Komitet Rozbudowy. Miasta 


Dara ię do bir dzitnicowych Opieki Społecznej 


dwóch włościan i jeden były szpie | wał w partii nie dla idei, lecz dla 


wił: „nasza”, „wasza, toją Wie» 


cel ochtay moskiewskiej, do któ- 
rego rćszta towarzyszy odnosiła się 
z niechęcią. 

Pierwszy spośród nas był to 
eserowiec, z zawodu nauczyciel, 
człowiek nadzwyczaj szlachetny, 
Pomagał nie tylko materialnie, ale 
i moralnie, nie specjalnie zeszła- 
nym, ale w ogóle wszystkim. W 
partii eserowców musiał odgrywać 
poważną rolę, czego dowodem, że 
po odbyciu przeze mnie zesłania, 
gdy już pracowałem w fabryce, 
pizysłał na moje ręce duży trans- 
port bibuły dla rozkolportowania 


wśród robotników. W rozmowie 2 


nim wyczuwało się, że jest to dzia» | łecznym, jego „rewolucyjność* po: 


łacz partyjny, wyrobiony politycz 
nie i organizacyjnie. Jedną nogę 
pociągał, ponieważ w r. 1905 był 
ranhy w Czasie walk ulicznych, 
zdaje się, że w Petersburgu. Wazy- 
scyśmy go bardzo lubili. Nazywał 
się Andtzej Piotrowicz Sofronów. 

Drugi inteligent był jak gdyby 


zysków materialnych. Jak bowiem | działem; że to znaczy: on i ja. Za 
można było wywnioskować z toz- |co był aresztowany, trudno go by» 
mowy ż nim, to funkcja jegó w |ło zrozumieć. Na. piersiach nosił 
Partii eserowców polegała na czę: | atłasowy woreczek, ślicznie: hafto+ 
stym przekraczania granic. Jak na | wany, podarowany mu przez màt- 
rewolucjonistęj to był brzydki typ |kę, w którym miały się znajdować 
człowieka, — przede wszystkim |nadzwyczajne święte amulety, ma- 
materialista, samolab, przez wszy” |jące go chronić przeciw wszelkim 
stkich nie lnbiany., Nazwiska jego | nieszczęściom, 
nie pamiętam: Byłem bardzo ciekawy, jak te 
Trzeci był to rolnik a Kurskiej |świętości wyglądają. Pewnego ras 
gubernii, dostał wysyłkę za ukry: |zu podczas jego kąpieli miałem 
cie w swojej stodole politycznego | możność zajrzeć do tego woreczka, 
przestępcy. Był to człowiek cichy, Otóż znalazłem w nim kawałek 
spokojny, dobry, ale bez najmniej 
szego pojęcia o jakimś rachu spo- baty, trzy małe k-myczki i trochę 
jakiegoś ziela. Gdy w jakiś czas 


kredy, kawałek prasowanej her: ! 


2 tym,że sama wypłata kredytów 
odbędzie: się przez B,G.K. 

Niezależnie od tego zaostrzono 
warunki przydzielania kredytów, 
przez Komitet Rozbudowy Mia- 
sta. Pożyczki mają być przyzna* 
'wane wyłącznie na budownictwo 
drobno mieszkaniowe, w szcżegół 
ności na budowę mieszkań nle 
przekraczających pojemności 3 tzb, 
względnie pówierzchni mieszkal. 
nej 80 mtr. kw. 

Kredyty mógą być również przy 
śdzielane na przebudówę mieszkań 
większych na ma'e, na gruntowny 
Fremont domów obejmuj”cych ma- 


je mieszkana i przebudowę Ith- 


nadbudowę. `- | 


legała na tym, że nienawidził po- 
licji, zY 

Czwartym był Gruzin Hasan 
Murtożaliew, z którym później ra- 


zem mieszkałem, bo najlepiej obaj | dalej w miesiąc pó tym musiałby 


umieliśmy się porozumiewać. On 
mówił bardzo kiepsko po rosyje- 
ku. a ja nie wiele lepiej od nie- 


potem prosiłem go, ażeby mi pó* m 
kan odaeth, ze gdyby moja aa | (ZYłAJCIE 

dotknęła tego woreczka, to on naj pisma | i 
socjalistyczne 


umrzeć, 


i io c. nj. PF 


do właściwego bilra, ~ 


powoduje tylko opóźnienie 


która mą być-rozprowadzona mię: 


Str. G MORNE PELSE c ŁODZIANIN EREEREER EEE: waRAGHW Nr. 7O 


Raami, po 10. złotych wypłacana artystom pensje.. 


Dyr. Wroczyński i Moryciński skazani 
przez Sąd Okręgowy 


W Wydziale Odwoławczym Są 
du Okręgowego w Łodzi odbywa- 
ła się w dniu wczorajszym rozpra 
wa przeciwko dyrektorowi Tea- 
trów Miejskich: Wroczyńskiemu 1 
Morycińskiemu, którzy swego cza 
su skazani zostali przez referat 
karny starostwa grodzkiego po 
300 złotych grzywny, za niewpła- 
cenie składek do  Ubezpieczalni 
Społecznej, potrącanych swemu 
personelowi, , 

Oskarżeni dyrektorzy na tozpra 
wę się nie stawili. 


Obrona wskazała sądowi, że ze 
strony oskarżonych nie było złej 
woli, a .niewpłacenie składek na- 
stąpiło z powodu ogólnego zadłu- 
żenia teatrów. łódzkich. 


W charakterze świadka zazna- 
wał skarbnik Teatru Miejskfego 
Jan Nowak, którego zeznania rzu- 
ćiły snóp światła ną stosunki pa- 
nujące w teatrach łódzkich. 


| SEAND:-KINQ 


Początek 
NAP 4, 6,8, 10 


Rewelacja sezonu! 


Film nieśmiertelnych melodyj 
j Irvinga Berlina 


SALONY CHOPAR 


(„Aleksander's Ragtime Band") 


Role. główne: Tyrone Power, 
Alice Faye, Don Ameche, 


Uwaga! Muzyka tego filmu za. 
„chwyciła cały. świat! Przebojowe 
nielódie z „Szalonego chłopaka” 
śpiewane i tańczone są wszędzie! 


Zeznał on, m. in., że gaże są wy 
płacane z opóźnieniem od 2 tygo- 
dni do 1 miesiąca, 

Na pytanie sądu, kiedy wypła- 
cońe zostały pensje należne do 
dnia 31 maja 1938 r., Nowak ze- 
znał, że w czerwcu wzgl. na po- 
czątku lipca 1939 r, 

Obrona: Jak były wypłacane na 
leżności? | 

Św, Nowak: W ratach po 10 lub 
15 złotych... 

Jak wynikło z jego dalszych ze- 
znań, "w sezonie teatralnym 
1937/38 deficyt wynosił 117.275.91 
zł, że nastąpiła ugoda między U- 
bezpieczalnią a dyrekcją teatrów, 
gdyż składki zostały wpłacane do 
Ubezpieczalni ratami. 

Ponńadto*zeznał on, że dyrektor 
Wroczyński jest kierownikiem fi- 
nansowym, zaś Moryciński jako 
dyrektor administracyjny do spraw 
finansowych nie ma wglądu. 

W rezultacie obrońca prosił o 
złagodzenie kary. 

Sąd po rozpoznaniu sprawy ska 
zał dyr. Wroczyńskiego na 200 zł. 
grzywny z zamianą na 10 dni a- 
resztu, zaś dyr. Morycińskiego na 
20 zł, grzywny z DEB na 2 dni 
aresztu. 


Dyżury aptek 

Nocy dzisiejszej dyżurują apte- 
ki: H. Duszkiewiczowa, Zgierska 87, 
J. Hartman, Brzezińska 24, W. Ro- 
wińska, Plac Wolności 2, A; Perel- 
man i S-ka Cegielniana 32, W. Da. 
nielecki Piotrkowska 127, F, Wój- 
cieki Napiórkowskiego 27, K, Kemp 
ti Karolewska 48, 


Dźwiękowe 
Kin» 


PRZEDWIOŚNIE 


żeromskiego 74;76, tel. 129-88 


'Dojaza tramwajami 0, 5, 6i 8 dó 


rogu Kopernika i Żeromskiego, 
p Tyt I EO 


FILM: wzriszy miliony widzów według najpoczytniejszej powieści 
HELENY MNISZEK. 


GEHENNA 


LIDIA WYSOCKA 


oe reee e 
Ceny miejsc: 1m. 1.09, II m, 90 gr. III m. 50 
70 gr. z prawem zajmowania dowolnych miejsc, 


w niedzielę i święta o godz. 12. 


w dnie powszednie o godz, 4 -ej, 


GRAND-KINO 


Pocz, 4, 6, 8, 10 

OSTATNIE DNI! 
Nieśmiertelny tercet aktorski! 
TYRONE POWER 
ALICE FAYE 
i JEAN HERSHOLT 
w. wielkim filmie muzycznym 


w rolach głównych: 
— INA BENITA — 
SKA — STANISŁAWA WYSOCKA; — 


MIECZYSŁAWA  GWIKLIN- 


— WŁO- 
JÓZEF ORWID, 
ZJ 2028 TEL RAY "ar pd 
gr. Kupony ulgowe po 
Początek przedstawień 


Z codziennych walk robotników 


I. K. POZNAŃSKI TARGUJE 
SIĘ O LICZBĘ DELEGATÓW 

Na odbytej w czwartek konfe- 
rencji w sprawie rozpisania Wy- 
borów delegatów w f-mie I. K. Po 
znański, przedstawiciel kl. zw. 
tow: Goliński zażądał powiększe- 
nia liczby delegatów da'20, przy 
czym na tkalnię z oddziałami 
przygotowawczymi  przypadłoby 
7 del, na przędzalnię z oddział. 
przygotowawczymi 6, na wykoń- 
czalnię z oddz. przygotow. 4 i na 
oddział gospodarczy 3. Uzasadnia- 
jąc swoje żądanie, tow. Goliński 
wskazał na fakt, że dotychczaso- 
wa liczba delegatów. jest niewy- 
starczająca. Należy ją powiększyć, 
aby mogli oni należycie spełnić 
swoje sadanie: 

Administracja fabryki przeciw- 
stawiła się żądaniu tow. Golińskie 
go nważając, żę 16 delegatówaw 
zupełności ' wystąrczy. p” 

Decyzję w sprawie liczby dele: 
gatów i terminu rozpisania wybo- 
rów Inspektor Pracy ogłosi w 
przyszłym tygodniu. 

PAN WAJMAN NIE CHCE 

PŁACIĆ 

Na tle miestosowania właściwe- 
go cennika płac wybuchł zatarg 
w firmie Najman (Południowa 
Nr. 68). Na konferencji przedsta- 


wiciel kl. zw. oświadczył, że w ra-| 


zie niestosowanią odpówiedniego 
cennika płac, robotnicy w obro- 


nie swoich słusznych żądań przy-: 


stąpią do strajku. W przyszłym 
tygodniu firma udzieli definityw- 
nej odpowiedzi. 

DELEGACJA MAJSTRÓW 

W WARSZAWIE € 

W dniu wczorajszym specjal- 
na delegacja wyjechała do 7War- 
szawy w sprawie zawarcią tkła- 
du dla majstrów fabrycznych. 

W skład delegacji weszli przed- 
stawiciele Unii i Związku Maj. 


strów. l 
Delegacja weźmie udział w obu 
stronnej konferencji, zwołanej 


przez Głównego Inspektora Pra- 
cy, który również zaprosił przed- 
stawicieli przemysłu włókiennicze 
go Łodzi. 

KONTROLA ZAKŁADÓW 

PRZEMYSŁOWYCH 

Organizacje pracowników wy: 
stąpiły ze skargami do władz, iż 
w niektórych zakładach przemy- 
słowych zatrudniani są obcokra- 
jowcy, bez zezwolenia władz, co 
jest sprzeczne z przepisami, i że 


Szalony Chłopak : 


(ALEKSANDERS RACTIME BAND) 


Naiprogram: FIS 1939 r. ZAKOPANE 


odbywa się to kosztem miejsco- 
wych pracowników technieznych 
i biurowych, pozbawionych wsku- 
tek tego pracy, 

W związku z tymi skargami za- 
rządzona została przez władze ad- 
ministracyjne szczegółowa kon- 
trola zakładów . przemysłowych 
zarówno w Łodzi, jak i okręgu 
łódzkim, mająca na celu zbadanie 
podniesionych zarzutów i usunię- 
cie nieprawnie zatrudnionych, 
oraz ukaranie właścicieli, zatrud- 
niających obcokrajowców, 
pretekstem przyjęcia fachowców. 


Grozili przerwaniem seansu w kinie 


Jeśli nie otrzymają 

Na ławie oskarżonych 
grodzkiego w Łodzi zasiedli 
dniu wczorajszym Henryk Borkow 
ski, 
w dzielnicy bałuckiej „piękny Wła 
dzio" oraz Ludwik Kowalski. 


sądu 


Wszyscy trzej znani byli w dziel 
micy bałuckiej jako- awanturnicy, 
którzy zaczepiali spokojnych prze 
chodniów, żądając od nich pienię- | 


pod | dzy na wódkę. 


W dniu 16 lutego r. b, wyżej 


Ww wirze wielkiego miasta 


W DOBIE MOTORYZACJI.. 


Przy zbiegu ulic Zgierskiej i Lot 
niczej został przejechany . przez 
dotożkę 58-letni Herman Barszcz, 
zam. przy ul. Dolnej 9, który od- 
niósł ogólne potłuczenia ciała i 
liczńe obrażenie twarzy. 

Lekarz pogotowia udzielił 
pomocy, 

Dorożkarz zdołał zbiec. 


Walne zebranie 
Łódzkiej Organizacji P.P.S. 


Dziś w sobotę dnia.1l marca 
r. b. o godz. 6.30 wiecz., w. sali 
Rady Miejskiej przy ul. Pomorskiej 
16 odbędzje się Walne Zebranie 
członków Łódzkiej Organizacji 
PPS. 

Wstęp za okażąniem legityma- 
cji członkowskiej i imiennego wez 
wania ŁOKR PPS. 

Sekretariat ŁOKR PPS. 


Kino RAKIETA 


ŁÓDŹ, Sienkiewicza 40, tel. 141-22 
LDUUETETEFTEEELLLLTCELEŁETETTLTTT 
DZIS I DNI NASTĘPNYCH! 
Powieść wzruszyła milony czytelni. 
ków. Miliony widzów wzruszy. film 
wg. najpoczytniejszej powieści 
, HELENY MNISZEK, 


4i roli głównej: naki zespół 


mu 


STANISŁAWA WYSOCKA, TAMA- 
RA PASŁAWSKA, WITOLD ZA- 
CHAREWICZ, BOGUSŁAW SAM. 
BORSKI, WŁODZIMIERZ ŁOZIS- 
SKI. ANTONI FERTNER, JÓZEF 
„ ORWID. 
Nad program; Oryginalny reportaż 
.PAT'a życie i śmierć Ojca św. Piu. 
sa XI, wielkiego przyjaciela Polski, 
Początek w dni powszednie o godz 
4-ej, w niedziele i święta o godz. 
12-ejw poł, Na pierwszy seans 
wszystkie miejsca po 54 gr. 


Początek seansów 0 godz, 4-ej, 
w niedziele i święta'o godz. 12.ej. 


e "TON 


Kopernika 16, tel. 140-72 
Początek w dnie powszednie o godz. 
ś.ej pp. w soboty o godz, 2-ej p. p. 
W. niedzielę i święta o godz.-12 w poł. 


Dziś premiera! 


Poszukiwany bohater 


Film szalonych przygód 
W roli gł, George O. BRIEN 
1 Cecylia PARKER 


DZIŚ 


Wielki podwójny program!. 


Po raz pierwszy w: Łodzi! 


„EKSPRES NA SZLAKU INDIAN" 


to ży sensacyjny fim pełen boha terskich przygód , poświęcenia i mi. 


łości. 


roli głównej: Niesamowity władca Dzikiego Zachodu, rycerz 


sprawiedliwości BUCK JONES 


Następny program; 


Wszechświatowej sławy tancerka i śpiewaczka IMPERIO ARGENTINA 
w wielkim filmie erotycznym 


MWMW „PRZER 


LETA“ 


„Tajemnica nocnego lokalu“ z WARNER OLAND. 


MOTTO: 
Tobie śmierć nie jest przezna- 
czona, lecz zginie przez ciebie 
ten, który się będzie w tobie 


KINO . TEATR 
CEGIELNIANA 2, TEL, 107.34, 
Wszystkie miejsca po 54 gr. 


” 


Kino-Teatr 


Jutro OSTATNIE 2 DNI. 


Najsłynniejsza. para ekranu Jeanette 
Mac. Donald i Nelson Eddy w wiel. 


kim arcydziele filmowym p. t. 


Z 
Dziś w sobotę i niedzielę 2 ulgowe 


poranki o godz, 12 i 2-ej. 


Pocz. 0 9.4 


DZIS I DNI NASTĘPNYCH! 


NAJNOWSZA KOMEDIA 


MUZYCZNA p..t. 


METRO ALPEJSKIE OSŁY 


WIELKI WSPANIAŁY PROGRAM! 


ZŁOTOWŁOSA 


W r. gł. 


LIP i FI 


Passe-partout i bilety wolnego 


wejścia nieważne 


NOWOŚCI 'W 4 JĘZYKACH 


STARUSZEK WY! WYPADŁ 
; Z TRAMWAJU 


Nieszczęśliwy 
miejsce w dniu wczorajszym 
ul. Napiórkowskiego.* 

Z będącego w biegu tramwaju 
linii"Nr, „4% wypadł 63-letni An= 
toni Marczyk, zam. przy ul. Korze 
ńiowskiego 63, odnosząc liczne. ra 
ny tłuczone głowy. = 

Wezwany lekarz pogotowia po 
udzieleniu pomocy przewiózł go 
do domu w stanie osłabionym. 


NA KRAŃCACH 
NIEBEZPIECZNIE 
Na ul. Rzgowskiej został w no- 
cy napadnięty przez nieznanych 
sprawców 41-letni Władysław Pa- 
wlak zam. przy ul. Trębackiej 21 
i pobity tępymi narzędziami, od- 
niósł liczne rany tuczone, 
Rannego opatrzył w lokalu XIII 
komisariatu P. P, wezwany lekarz 
pogotowia, 


POŻAR FABRYKI 


Wczoraj o godz. 8.30 rano wy- 
bucht pożar w trzypiętrowym bu- 
dynku stanowiącym własność O- 
strowskiego i Cukienmana przy 
AI. Kościuszki 10. 

Ogień powstał w tkalni mecha- 
nicznej Eliasza Cywii na III pię- 
trze, gdzie w czasie naprawiania 
płochy w krośnie tkackim zapró- 
szono ogień. 

Wobec tego, że pożar groził roz 
szerzeniem się, na ratunek wezwa 
no trzy plutony straży pożarnej 3, 
51 7, które po przybyciu na miej- 
sce zdołały pożar w porę opano- 
wać, nie dopuszczając $ więk- 
szego zniszczenia, 

Wysokości strat na razie nie 
ustalono, jednak nie są one zbyt 
znaczne, 

POŻAR W TIVOLI 

Wczoraj w restauracji Tivoli 
przy ul. Przejazd 1 (własność W. 
Gerbicha) w piwnicach wybuch? 
pożar. Od centralnego ogrzewania 
wskutek nieostrożności zapaliła 
się słoma oraz skrzynie. 

„Na ratunek wezwano 5 płuton 
straży pożarnej, który pożar w 
zarodku stłumił, Straty nieznacz- 
ne. 


wypadek miał 
na 


Wulkanizacja Pospieszna 


Reperacje: Opon I Detek 
nakładanie protekto- 
rów 


Piotrkowska 80 
Telefon 150-01 


Uwaga! Wulkanizu- 


Władysław Stańczyk, zwany | 


ŁÓDŹ, Sienkiewicza 25 | 


| yspomsiani zaczepili na Placu Ba 


w | łuckim Jana Romańskiego, żądając 


od niego pieniędzy na wódkę. Gdy 
Romański odmówił,: oskarżeni: po- 
bili go, po czym zbiegli do pocze” 
kalni kina „Społeczne” przy * ulicy 
Młynarskiej. 

W „kinie zaczepili biletera Stani 
| Sława Prawicza, żądając wydania 
pieniędzy na wódkę. Bileter /nie 
| chcac, by a wałarajćj wywołali 
zamieszanie, wręczył im złotówkę. 
Ale awanturnicy nie uspokoilj się. 
Udali się do przedsionka kina, 


|į gdzie napotkawszy dyrektora Jó- 


zela, Modrzejewskiego, również za 
żądali od niego pieniędzy na wód 
kę. Gdy im dyrektor kina odmó- 
wił, zagrozili wtargnięciein na wi- 
downię i przerwaniem PRZEOSIAWYE 
nia, 

W tej samej jednak chwili nad- 
szedł policjant, który wszystkich 
trzech awanturników ujął. 

W dniu wczorajszym stanęli ōñi 
przed sądem. - 

Sąd grodzki po wstępnym roz- 
poznaniu sprawy uznał, że nie jest 
kompetentny rozpatrywać tę spra 
wę i postanowił przekazać ją są- 
dowi okręgowemu. ' 

Sąd jednocześnie postanowił aż 
do czasu rozprawy zamknąć oskar 
żonych w więzieniu, wobec czego 
awanturnicy zostali aresztowani na 
sali sądowej. 


ZAŁ LEKARSKI 


Dr. med. 


Paulina LEWI 


Specjalność thorób kobiecych i położnictwo 
Śródmiejska 28 telef. 240-10 


przyjmuje od 12—2 1 od 4 —8 wiecz 
ÅÅ- r w nn EE RE 


Dr. J.NADEL 


godz. przyjęć 10—2, 4—8, 


ANDRZEJA 4, tel. 228-92 
Teatry 


TEATR MIEJSKI 


Stefania Jarkowska wystąpi. je- 
szcze tylko dziś, w sobotę. o godzinie 
4.ej pp. w Teatrze Miejskim a w 
niedzielę o godz. 4-ej popoł. w Te- 
atrze Polskim w sztuce Devala „Su 
bretka'. Abonamenty na oba te wi- 
dowiska nie ważne, 

Dziś i jutro o godz. 8.30 wiecz. 
„Nasze miasto" w inscenizacji 
L, Schillera, 

Dziś abonamenty nie ważne, 


TEATR POLSKI 
Dziś o godz. 4-ej pp. „Skalmie- 
rzanki* dla młodzieży szkolnej. 
Dziś o godz. 8.30 w. komedia Bi- 
rabeau „Matka Natura“, 


Ogród owocowy sad 
1600 mtr.?}, mieszkanie do wydzier= 
żawienia od zaraz. Wiadomość, Tar. 
gowa 18, Kasa Emeryt. Gazowni. 


STOP! Firanki, kapy, story i obrusy 
najtaniej poleca pracownia I. Gold- 
berg, Łódź, Nowomiejska 3, w po- 


jemy na poczekaniu. | qwórzu, sklep Nr. 9, tel 172-66. 


HURT DETAL 


ETE 


CENTRALA 


POLECA: pończochy, skarpetki, chusteczki, 
dział pończoch z małymi skazami. 


fabrycznych, Specjciny 


PONCZOCH 


szaliki po ' cenach Ściśle 


PIOTREKOWSKA 82. 
w podwórzu parter 


Na ;sezón -letni najkorzystniej obstahijesz ubrania, palta oraz kostiumy 


„w zakładzie 
krawieckim 


na dogodnych warunkach, Wykonanie 
„Uwaga! Wykonuję płaszcze impreg nowane. 


A. ROMANOWICZA Łódź, Wó.czańska 101 


solidne. Ceny konkurencyjne. 


WYPOŻYCZALNIA KSIĄŻEK „UNIWERSALNA" 


PIOTROWSKA 67 pasaż „Casino“ 


LEKTURA SZKOLNA 


BEZ KAUCJI. 


wyświetla najprzedniejsze filmy! 


Ceny miejsc na wszystkie seanse 
OD 54 GR. 


DZIŚ I DNI NASATĘPNYCH 


Potężny dramat ludzkich namiętno- 
ści w arcydziele filmowym reż. 


Leonida MOGUY p. t. 


ONFLIKT 


Odbito w drukarni Sp. Nakładowo - Wydawniczej „Robotnik*, Warszawa, Warecka 7. 


Scenariusz GINY KAUS wg. powie 
ści „SIOSTRY KLEH". — W rol. 
trójka bohaterów z filmu „WIĘZIE 
NIE BEB KRAT" — Corinne Lu- 
chaire, Annie Ducaux, Pezez 
Duchesne. 


